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PRZYJMUJE SIE TEŻ ZAMÓWIENIA OO MIARY

Ostrzegamy...
Kraków  29 września.

Dziś możem y powiedzieć śm ia ło : 
jesteśmy narodem wielkim! M yśl nasza 
święci prawdziwe trium fy niietylko w 
granicach ojczyzny, ale na obcych szla­
kach, wśród obcych ludzi.

Polska nie jest już „paw iem  i papu­
gą narodów**, ale je s t państwem silnem, 
mocarstwem, z którem  każdy musi się 
liczyć. Zrzuciliśm y z siebie to, o co w o­
łał Słowacki: „czerep rubaszny** i) z pro­
stych zjadaczy chleba staliśm y się anio­
łam i mi rodowej spraw y!

P o tra fim y zwyciężać n ietylko w ys ił­
kiem  mięśni, czy brawurą na napowie­
trznych szlakach c r lich ; dziś umiemy 
krzyknąć całemu światu, w; twarz, że 
m amy prawo stanowić o sobie, a sło­
wem „Polska** już n ik t nie może pomia­
tać, b o  n a s  s t  a n i e 30 m i 1- 
j o n ó w  ż o ł n i e r z  y,  k t ó ­
r z y  z e m s t ę  p o p r z y s i ę ­
g n ą  b l u ź n i e r c y .

D ziś z nami muszą się liczyć w szy­
scy !

T o  prawo uszanowania godności pań­
stwa i narodu polskiego obowiązuje 
w szystk ich !

Dnia 13 września w  Genewie padło 
o s t a t n i e  d e c y d u j ą c e  

s ł o w  °  P o l s k i ,  
s łowo stanowcze i mocne!

I  o tem  pam iętać muszą ci, k tórzy 
to słowo zlekceważyć chcieli. N iew olno 
bezkarnie —  jak  to  naród żydowski ro­
bol —  plamić im ienia Po lsk i i Narodu, 
k tóry  Swą przeszłością i szlachetnym 
zryw em  ku wolności, stanął w  histor­
j i  ludzkości na tym  piedestale sławy, 
którem u dorównać jedyn ie może naród 
Term opił. Żydzi muszą pam iętać o tem  
że Po lska to  jest „W IE L K A  R ZE C Z  * 
i plam ić Jej nie można.

O S TR Z E G A M Y , że działanie na szko­
dę naszego państwa i narodu, ta zbro­
dnia- k tó re j dokonują ludzie bez poczu­
cia. odpowiedzialności i honoru z n a j ­
d z i e  s a n k c j ę ,  a  b ę ­
d z i e  n i ą :  N A R Ó D  P O L -
S  K I .

N ie  pozwolim y, by ta jne ekspozytury 
żydostwa w  Europie, czy Am eryce  w trą  
cały się w  nasze sprawy.

O s t r z e g a m y ,  1) 0 m  a- 
m y  p r  a  w, o !

Naszym  trudem zrodziła się W olność 
naszem! m ieczami kuliśm y wielkość na­
szą !

P O L S K A  TO  N A S Z A  ŚW IĘTO ŚĆ 1 
P L A M IĆ  JEJ N IE  P O Z W O L IM Y !

Jm.

Rozwiązanie organizacy|IiYd.»— Rząd realizuje Eoolityką antysemicka.
(T e leg ram  od korespondenta H. P . )
R yga  t — )  Po  w ykryciu  i unieszko­

dliwieniu żydowskiego kom itetu bojko­
tow ego na Łotw ie, k tóry  stosowa! zasa­
dy teroru wobec współwyznawców, rząd 
łotewski przystąpił do e n e r g i c z ­
n e j  w a i k i z  ż y  d 0 s t- 
k  e  m.

W  tych dniach z polecenia rządu do­
ręczono wszystkim  organizacjom  żydow ­
skim Z A W IA D O M IĘ  O R O Z W IĄ Z A N IU  
i o z a k a z i e  j  a  k  i e j  k  o 1- 
;V( i  e k d z i a ł a l n o ś c i .  R oz­
wiązaniu u legły  bez w yją tku  W S Z Y S T ­
K IE  O R G A N IZ A C J E  I  S T O W A R Z Y S Z Ę  
N IA  Ż Y D O W S K IE  a to : Sjonistyezsio -

socjalistyczna P a rtia  Prący, Ka-poel, 
K lub BLalika, Heehaluc, Zw iązek akade­
m ików - żydów, oraz k ilkadziesiąt 
m niejszych organizacyj, bez względu na, 
sw ój charakter.

Rząd łotewski postanowił s-/,ą po lity ­
kę antyżydowską realizować we w szy­
stkich dziedzinach życia. Specjalną tro­
ską otoczył życie gospodarcze, w  któ­
rem  żydzi byli dom inującą stroną. W  
te j e h r ji i  wydano rozporządzenie za­
braniające żydom utrzym ywania 
KO N TAK C rU  Z F IR M A M I Z A G R A N I­

CZNEM U
a co za tem  Idzie, w s t r z y m a ­
n i e  z e z w 0, l e n i a  n a

t r  a R s a k c j  e  h a n d l o w e  
z z a g r a n i c ą .  Z  eksportu żydzi 
zostali
u s u n i ę c i  w  z u p e ł n o ś c i  
a m iejsca ich za ję li kupcy łotewscy. 
Ten stan rzeczy wpłynął na to  że w  
k i l k u  d n i a c h  p o w s t a ­
ł o  k i l k a d z i e s i ą t  n o- 
f,% y  c h t  o w  a r z y  s t  w  i 
f i r m  a r y j s k i c h ,  którym  
rząd dopomaga przez zwalnianie z  po­
datków i udzielanie iicencyj na eks­
port, które przedtem otrzym yw ali t y l­
ko żydzi.

Żj-dzi tu te js i są mocno tem  z a n i e -  
p o k  o j  e n j_

Gdańsk przeprowadza... czystkę.
Nakazy antyżydowskie -  Zorganizowany bojkot.:

(Korespondencja własna H. P .)
Gdańsk (r . s .) Senat gdański ogłosił 

now y regulam in dla lekarzy i lekarzy - 
dentystów. Regulam in ten wyprowadza 
innowację, ż e  w y k o n y w a n i e  
p r a k t y k i  w  t y c h  z a ­
w o d a c h  z a l e ż e ć  b ę ­
d z i e  o d  z g o d y  p r z e ­
ł o ż o n y c h  (F iih re r ) d a n e j  
g  er u p y. Przyw/ódey ci niekrępowa- 
ni niezem, m ogą w  każdej chw ili ode­
brać nawet prawo praktyki, tym , k tó ­

rzy je  ju ż posiadają.
N a  czele o rgan izacy j aaiwpdowych sto 

ją  ty lko  sami aryjczycy, a w ięc nie za­
chodzi obawa, by prawo praktyk i o trzy­
mał.... żyd.

Rozporządzenie Senatu jest tenden­
cją skierc,v/,nią w stronę licznych leka­
rzy żydowskich, k tórzy pow oli nabiera­
ją  przekonania, że Gdańsk nie jest te­
renem eksploatacji ich umiejętności w 
zakresie m edycyny i dentystyki.

N a  ulicach m iasta ukazały się na no­

wo liczne oddziały szturmowców h itlero­
wskich, a nawet m łodzieży („H it le r  - 
Jugend**), k t ó r a  ' p r o p a g u ­
j e  b e z w z g l ę d n y  i o- 
f i c j a l n y  b o j k o t  s k l e ­
p ó w  i  p r z e d s i ę b i o r s t w  
ż y d o w s k i c h .

Prasa m iejscowa apelu je do m iesz­
kańców Gdańska o zachowanie godnoś­
ci i niepopieranie „WTOgów narodowe­
go - socjalizmu**.

W
Liga dla zwalczania żydów. — JAdwoKat Chwatal nafczele.

P raga  (— ) N a  ślad w ie lk ie j organi­
zac ji antysem ickiej w  Pradze wpadła o- 
statnio policja. Od pewnego bowiem 
czasu n ietylko Pragę, ale ii inne mia.sta 
Czechosłowacji zalała literatura o cha­
rakterze antysemickim. N a  ulicach i  mit­
rach m iast czytano hasła bojkotu ży ­
dów, rozrzucano u lotk i w zyw ające do 
bojkotu żydoiwjskich sklepów, adwoka­
tów , lekarzy I t. p

Po lic ja  zaaresztowała adwokata F R Y ­
D E R Y K A  C H W A T A L A  w  Pradze i pro­
fesora gimn. E R N E S T A  H E L L E R A , u 
których  znalazła w ielką ilość ulotek no­
w ej organ izacji antysem ickiej 
„ L i g i  z w a l c z a n i a  ż y  d ó w 
Ś ledztwo udowodniło, że cni byli tw ór­
cami te j organ izacji i  autoram i 
ulotek, w zyw ających  do bojkotu ży ­
dów.

Zarówno Chwatal, jak  i  H eller zosta­
li oskarżeni o „zakłócenie spokoju pu­
blicznego**. żyd zi z tego powodu nie po­
siadają się z  radeści.

„ L  i g  a  z w a l c z a n i a  ż  y -  
d ó w “  zdobywa jednak uznanie spo­
łeczeństwa Czechosłowacji i idei sw ej 
nie w yrzeka się wcale!

 o:Q:o-----



Tylko żydzi reprezentują Rosją w Genewie.
TRZEJ ŻYDZI DELEGATAMI NA ZGROMADZENIE LIGI

Przyjęta do Ligi Narodów Rosja bol­
szewicka pokazała się z swej prawdzi­
wej strony. O t o  d e j e - g a t a m i  
n a  n a j b j i ż s j e  z g r o m  a. 
d z e n i e  L i g i  N a r o d ó w  
w y z n a c z y ł  r z ą d  s o w i e ­
c k i  s a m y c h  ż y d óiuj.

Obok „niezastąpionego" LITWINO­

W A występują jego współwyznawcy mi­
nister STEIN i charge d‘ affaires amba­
sady sowieckiej w Paryżu ROSEN­
BERG.

Początkowo wyznaczony był na miej­
sce Rosenberga ambasador POTEMKIN, 
ale ten z „ni&T/jyjaśnionych powodów" 
do Genewy nie przybył.

NARODÓW.
Tak więc Rosję reprezentuje w Lidze 

Narodów rasa... semicka. Kraj o 160 
miljjonach słowian wysyła na zgroma­
dzenie Ligi Nar. samych żydów.

Niewiadom o, kto rezydu je w. Genewie: 
R o s j a ,  c z y  ż y d z i ?  T e ­
raźniejszość i przyszłość zdaje s ię 'p rze ­
mawiać za tem  drugiem.

Ameryka opanowana zupełnie przez żydów!
ŻYDZI W  NAJWYŻSZYM TRYBUNALE ST. ZJED. —  5 GUBERNATORÓW.

TA. —  PRASA W  ICH RĘKACH.
Lehman. Burm istrz N ow ego  Jorku, La  
Gwardia jes t synem żydówki, wice - 
burm istrzem  N . Jorku jes t Bernard 
Deuitsch, prezydent żyd. - am erykań­
sk iego Kongresu".

Charakteryzu jąc następnie obecną po­
litykę Roosevelta  (k tó re j i m y kilka 
artyku łów  pośw ięciliśm y) dr. Margos- 
hes potwierdził najzupełniej przypuszczę 
nia prasy światcrroej, która zdemasko­
wała żydowskie otoczenie Roosevełta: 

„W  ncwej polityce ekonom icznej St. 
Zjedn. odgryw a ją  żydzii doniosłą rolę.

M inistrem  skarbu St. Zjedn. jest żyd 
—  Morgenthau, ambasadorem St. Zjedn. 
we Francji jest żyd —  Straus, prof. 
Frankfurter, Bernard Baruch s ą 
g ó w n y m i  d 0 r a d c a m i  
p r e z y d e n t a  R 0 o s e v e I -

W arszaw y przyjechał (n iew iadom o 
poco? ) wiceprezydent żydowsko - ame­
rykańskiego kongresu dr. Margcshes, 
k tó ry  w  tych słowach nakreślił sytua­
cję  żydów  w  Stanach Zjednoczonych: 

„N ligdy jeszcze w  historji: Stanów
Zjednoczonych A . P. żydzi nie odgry­
w ali tak  w ie lk ie j roli. w  polityce i go­
spodarce amerykańskiej, jak  w łaśnie o- 
becmie. W śród  9 sędziów N a jw yższego  
Trybunału  St. Zjedn., k tó ry  reprezen­
tu ję  na jw yższy  jautcrytet w  Państtwie 
są dwaj żydzi Brandeis i Cardozo.

Na 48 gubernatorów Stanów jest pię­
ciu żydów. N ie  św iadczy to chyba o za­
niku w pływ ów  żydcstw a amerykańskie­
go. W śród tych 5-ciu gubernatorów  - 
żydów, — jeden rządzi najw iększym  i 

najw ażn iejszym  staniem. Jest mim p.

— ŻYDZI DORADCAMI ROOSEYEL-

t a. N a jw iększy  dziennik o sławie 
św iatow ej „N ew  Jork Tiimes" jes t w ła­
snością żyda A d o lfa  Ochsa.

Najpopu larn iejsza  ii na jbardziej w 
A m eryce  rozpowszechniona gazeta  po­
południowa „Evem ing P o s t"  należy do 
żyda —  Sterna".

Oto dzisiejsza A m eryka ! G dyby sło­
w a te padły z ust aryjczyka, sami ży ­
dzi pragnęliby im zaprzeczyć, nazyw a­
ją c  to „pcdburzanliem opin ji św ia ta "; 
gdy jednak wypowiadają je usta współ­
wyznawcy, żydzi okazują swą dumę.

O&WIADCZENIE DR. MARGOSHE- 
SA POWINNO DOJŚĆ DO USZU PREZ. 
R00SEVELTA; a może wtedy sprawa 
żydowska przybrałaby inny obrót.

Żydzi u ministra Becka
K o n fe r e n c je  —  W y w ia d y .

Żydzi, dla k tórych  wypow iedzen ie 
traktatu  o ochronie mniejszości, nie mia 
ło  —  jak  tw ierdził p. Thon —  żadnego 
znaczenia, nagle po dokonanym fakc’e 
rozpoczęli generany atak min. Becka 
w Genewie.

A  więc najp ierw  poprosili c audien­
cję p. Nahum Goldman i Neville Laski, 
z którym i min. Beck omówił poczyna­
nia podjęte przez Polskę w Lidze Naro­
dów, zaś przedstawiciele żydów  „p o in ­
formowali p. ministra o stanowisku ży ­
dów wobec zagadnienia generalizacji

tra ktatów mniejszoścUwnych".
Również i przedstawicie żyd. ag. tel. 

pospieszył po in form ację do polskiego 
mon. spraw  aagr., k tóry  (oświadczył, 
,,że rząd obecny w  Polsce przeciwstawi 
się z całą energ ią  fa li nienawiści raso­
wej. k tóra  zalewa pewne części świata 
i  n igd y  bie będzie to lerow ał jjadnego 
pokrzywdzenia praw wszystkich obyw a­
te li Państw a Po lsk iego  niezależnie cd 
ich rasy, języka  czy wyznania.

Praiwp, m niejszości tak  jak  cme zo­
sta ły  u jęte w  traktatach m niejszościo­

wych n  sta ły  wcilclcpe do konstytucji 
polskiej jako  je j  część integralna. Is to ­
tna treść traktatów  njoiejsąościowych 
pozostaje przeto nienaruszona i  -ich w y­
konanie zapewnione jest również na, 
przyszłość".

Dziwi) nas w tej chwili to, że żydzi 
d!a których sprawa yąniosku polskiego 
w Genewie nie przedstawiała żadnego 
niebezpieczeństwa, tepai-l zaczynają się 
sprawą tą interesować.

Czy inie zadużo tych komfereincyj i 
w yw iadów ? Os.

K raków  we wrześniu. Żydostwo 
wszechświatowe jest nadal spoistym na­
rodem, zw artą  organ izacją  pomimo zbu­
rzen ia ich państwa przed 19-tu w ieka­
mi, pomimo wysiędlieuda z Paliestfejny; 
,a ośrodek ten narodowościowo - raso­
w y  p rze tiw a ł do dnia dzisiejszego. Ży­
dzi nie przestali być świadomie zjedno­
czoną narodowościowo - plemienną gru­
pą — odrębną od wszelkich innych, —
0 celachj i ideałach ściśle żydowskich 
w odróżnieniu do pow stałej lujdności. 

Najpo\nfażniejsi ich m yśliciele n iety lko 
ośw iadczają lecz kładą nacisk na to, 
że S T A N O W IĄ  N A R Ó D  W  N A R O D Z IE ,
1 oile to jest możliwem, w łasnym  ty lko 
pragną podlegać prawom.

NR j wym owni e j w idziano to  przy  u- 
kładanłu traktatu  wersalskiego, przy  
stylizowaniu  owych praw  co pokój i 
spokój dać m iały umęczonym w ojną ,na.

sprawy polskie! w 1918-20 r.
rodom. Jedynym  progijamem który 
przeszedł bez zmian ińa kon ferencji ; 
pom yślnie bez nam iętnych targów , by­
ło „praw o kahału" dla spiraw adm ini­
stracyjnych  i kulturalnych żydów ; k tó­
re zdobyli poza inr.emi posiiademi już 
przyw ile jam i, lubo działalność ich sta­
now iła przedm iot protestu w  Polsce, w  
Rumunji.

W  okresie „w ie lk ie j w o jn y " staw ia­
niem przeszkód w  pokojowem  za ła tw ia ­
niu te j bratobójczej walk i narodów —  
zapisali działalność swoją, celem zdoby­
ciu sobie uzurpowanych praw.

W  zbiorze artyku łów  drukowanych w  
1920 r. w  „THE DEARBORN INDE­
P E N D E N T "  znajduje się ustęp odno­
szący się do kwestjii polsk iej cytowany 
przez Forda w  I  tom ie „Żyd  m iędzyna­
rodow y" gdzie pow iedziano:

a niepowodzenie p. Paderewskiego ja ­
ko męża stanu było spowodowane tem, 
że opanowały g c w p ływ y żydow sk ie ; 
k tóre para liżow ały działaność tak  w  kra 
ju  jak  i zagran icą".

M arjan  Sejda w  książce „Po lska  na
przełom ie" na 399 stronie notu­

je :  „żyd z i w  Londyn ie i wp W arszawie, 
przez „zobow iązan ia m niejszościowe" 
stara ją  się siln ie skrępować Poskę; lord 
Cecil w  1920 r. domaga się od rządu 
warszawskiego by „ ż y d "  wchodził w 
skład je g o ; Lou is Marschal (ż yd  —  se­
kretarz am erykański na konferencji po­

ko jow e j) oświadcza Dmowskiemu, że 
„żydzi wolą pogromy aniżeli bojkot" i 
na tej podstawie żąda od rządu narodo­
w ego zaprzestania bojkotu żydów w, P o l­
sce".

„R ząd y  istn ieją  jeszcze pod swojem i 
nazwam i i spraw iają władzję mad na­
rodam i —  powiada H ercel w  1897 r. w  
ąwoich protokołach —  ale nadrząd po­
siada w pływ  na niie we wszystkich spra­
wach odnoszących się do celów  żydost­
w a m iędzynarodowego".

A  jak  dalece pewnym i by li w ładztwa 
swojego, dowodzi fa k t ; że studenci ż y ­
dowscy przeciągając ulidami R os ji w  
.1918 r. śpiewali, hym n: „da liśm y wam  
Boga obecnie damy wam króla i t. d.“ ; 
na sztandarze zaś palestyńskim  umiesz­
czone są żydowskie .insygnia kró lew ­
skie.

Nasza wina.
ż e  do tego stanu m ogli doprowadzić 

—- będąc w  drobnej m niejszości wśród 
różnych narodów, ubodzy pozornie, w 
rzeczyw istości bogatsi od w szystk ich ;
•— ■ że zawładnęli narodami.... sprawia 
to sztucznie wszczepiony przez nich 
strach rdzennym narodem  —  że są po­
tęgą, siłą, w ładzą; spraw ia to... sztuczne 
m ilczenie w  publicystyce w  sprawie ż y ­
dowskiej, —  że nie rozpatru je się, nie

]  Wanda ProszeEowa |
przedtem :

Składnica KółeK Rolniczych
w Zakopanem

—  poleca po cenach możliwie tanich: —

towary spożywcze delikatesy,
wódki wina krajowe i zagraniczne.

analizu je ich pociągnięcia i  czyny; ze 
iniie bada, nie dociera się do jąd ra  rze­
czy jak  bo się czyni przy innych...., k tó­
re ze wszech stron są 'rozpatrywane.

W iem y co dzieje siię w  Chinach na 
Po lin ez ji w yspach ; badamy i  rozważam y 
poczynania sąsiadów bliższych i dalszych, 
lecz tegjo współmieszkańca.... dokuczli­
wego współlokatora poznać nie chcemy 
z lenistwa myśli i Wjoli; mając na oczach 
mgławą opaskę.... ich ręką nam narzu­
coną.

Wobec nagiej prawdy
Przedstaw iciele i Ijienownioy żydo­

stwa zadowoleni są z. tak ie j psychozy, 
która przeszkadza w  osiągnięciu pełne­
go obrazu ośw ietlonego ze wszelkich 
punktów i stara ją  się by stan ten hy- 
pnctyczny n ietylko istniał, lecz pogłę­
biał s ię; by  to  m ilczenie w  ich  sprawach 
i sprawkach —  utrzym anem  było, w 
czem walnie pom agają stowarzyszenia, 
zw iązk i i loże ich ręką kierowane przy 
pomocy zaprzańców ciałem i duszą im 
oddanym.

Odruch budzącej się świadomości 
Wznieca wśród zorgąnizowanego żydo­
stwa krzyk „judofobji" i skargi na an­
tysemityzm kiedy zdejmuje maskę z o- 
błudnej ich twarzy i obnażoną duszę 
stawia przed oczy społeczeństw^ by po­
znali —  jakiemi są i do czego zdążają.

Korczak.

Szczęśliwy Kraj.
Tam, gdzie niema żydów.

Is land ja  niie zna zagadnienia ży  dew- 
skiiego, a ludność je j  nie tak, ja k  w  la ­
nych krajach nie jest w ykorzystyw ana 
przez żydów. T a  rzadko zaludnonia w y ­
spa nie przedstaw ia dla żydia w ielk iej 
wartości. D łuższy okres czasu je s t dla 
n iego na Islandji niemożliwy, niema 
on tam  pola do popisu i d latego je s t o- 
na w  tem  szczęśiiwem  położeniu, że 
niema ani jednego żyda. A  może tam ­
te jszy  k lim at jes t dla mich nieodpowie­
dni?

Poimimo tego  k ilka  razy do noku 
przy jeżdża ją  tam handlarze żydow scy z 
D an ji aby robić interesy. Pozosta ją  tam 
jednak krótk i czas.

Jeden z Islandczyków  pow iedzia ł; 
„Wystarczy to, że żydzi przyjeżdżają 
do nas raz, lub dV\a razy do roku; za­
bierają wtedy caią nagrodę, jaką za 
trudy powinien otrzymać Islandczyk".

Całe to jednak szczęście dla Islandji, 
że żydzi ci z jaw ia ją  się tak  rzadko u 
je j  brzegów. Co byłoby, gdyby  tam o-

-dli na stałe?

Bolszewja grozi Szwajcarii 
zagładą,

Szw ajcarja  nie żyw  ii bynajm niej syrn- 
I<at( î ido Rosjii bolszew ickiej, k tóra  z 
tego względu odwzajem nia się je j  tem  
samem uczuciem. Jednak prasa sowiec­
ka zmuszona je s t niejedno&rotjniie p o ­
święcać wzm ianki i swiemU w rogow i 
Szwajcarjii. Ostatnio o fic ja ln y  organ
sowiecki ,,P r a w  d a“  pisał: „S ko ­
ro nareszcie, nasza flo ta  pow ietrzna zo­
stanie zcgamizowana, nauczymy rozumu 
tych, (m ow a o Szwajcarach. Przyp . red ) 

k tórzy  na gnobie wodza pro le tarja iu  
w ypraw ia ją  dzikie tańce. (W odzem  tym  
jes t W orow sk y ). M y  ośw iadczym y na­
szym chłopom i robotnikom, że m iędzy 
Francją, W łocham i ii N iem cam i stn ie js  
demokratyczna republika, która dostar­
cza m orderców B ia łej G wardji, naród
kretynów , z grubem i brzuchlamii i z
w ielk iem i woram i pieniędzy, k tó ry  trze­
ba zgładzić.

Pokażem y temu karłowi' A lp , co zna­
czy rozgniewać republikę sow iecką"

D ziw i silę jeszcze Dolszeiwja, że tem 
„naród kretynów  z grubemi brzucha­
m i" n ie okazuje żadnego zainteresowa­
nia,, aby tym  uciekającym  żydom  z M o­
skwy ułatw ić pobyt w  L idze Narodów .



P U C IE  Z N A K O M IT E  P IU O  O K O C IM S K IE
M A R C O W E ,  " E K S P O R T O W E .  “P O R T E R  w  s e z o n ie  z im o w y m  Ś W IĘ T O J A Ń S K IE
W f ł ł T f ł T ł T f f f f t l f W f W f f W W I T

Żydzi... słowianami!
C Z Y  Ż Y D Z I S Ą  SE M 3TA M I?  _  R O L N IC T W O  W  R Ę K A C H  ŻYD Ó W . —  D O L A  P O L A K Ó W  Z A G R A N IC Ą . —  R A ­

DJO P O L S K IE  I... O N I.

Tom aszów  (— ).  W  „N aszym  P rze ­
g lądzie" z dnia 2 września r. b. znajdu- 
m y artkuliik nieznanego piśm ialka ż y ­
dowskiego p. t. „C zy  żydzi są semita- 
m)i;?“ . Podobno jak  donosi artyku ł te ­
go  „ ly te ra ta " odbył się niedawno w  
Londyn ie kongres antropologiczny gdzie 
jeden z  referentów  tw ierdził, że „bada­
nia nad składnikiem  rasow ym  żydów  

w  Polsce w ykazu ją  że m imo swej izo­
lac ji wchłonęli oni w  Europie tak w ie l­
ką iiłość krw i tubylczej, iż ich p ierw o­
tn y  podstawowy składnik orjemtalny 
charakterystyczny, spadł do poziomu sła 
bej przym ieszk i".

Ciekawe odkrycie!
Następnie pisze dalej „N asz  P rze ­

g ląd ". że ongiś nim chrześcijaństwo za ­
panowało we W schodniej Europie a 
częściowo nawet później, propaganda ju 
daizmu pracowała z w ielk im  sukcesem 
u ludów słowiańskich i nadkaukazkich 
dalej, że przynajm niej trzy  czwarte ż y ­
dostwa świlatowego mla łączność z z ie­
m iam i slowiiańskiemi pośrednio czy bez­
pośrednio ( ! ? ) .

W ie lcy  „uczen i" z pod znaku Jehowy, 
przyw ódcy izraelskiego rodu, widząc, że 
gw iazda ich blednie, że ruch antysem i­
cki, k tóry  ogarnął całą kulę ziemską 
zbliża się do celu, robią się na gwałt...

ary jczykam i a nawet... słowianami ( ! )
„Współcześni. Słow ianie", których ko­

lebką jest.... Pa lestyna nie są.... semi- 
tam i! są to nasi „rodacy" ro ln icy  „z  
krw i i kości" czego dowodem jest, że 
całe w ojew ództw o stanisławowskie jest 
w  rękach „Słoiwliian - żydowskich", że 
przeszło 45 tys. ha ziem i znajduje się 
w  te j chwili w  ich rękach, gdy tym ­
czasem roln ik polskii, wydziedziczony by 
,wa z ziem i —  rodzicielki, k tórą  tak u- 
kochał.

N ie  m ając m iejsca w  w łasnej o jczy­
źnie .—• m iejsce jego  za ję li żydzi „tu ła­
cze" —  Polak idzie na pastwę losu głód, 
nędzę i poniewierkę. P rzeżyw a traged ję  
jak  np. w  Francji, gdzie  z  przygnębio- 
iiem  obliczem  odstawiony byw a jak  a- 
resztant do „g ra n icy " bo pracy tam 
mierna dla n iego —  tam „F ran cja  dla 
F rancuzów " —  tam  rząd masońsko - 
żydowsklii go wyrzuca, bo nie ma m ie j­
sca dla obcych".

N iezbyt różowo przedstaw ia się stan 
Polaków  zagranilcą. U  nas in acze j!!

P rzem ysł handel i ro ln ictw o znajdu­
je  się w  rękach żydowskich, placówki 
kulturalno - oświatowe znajdu ją się po 
.większej części w  szponach Izraela.

„W iw a t krzyczą polskie żyd y  na ła­
mach polakożerczego „N aszego  P rzeg lą ­

du " pcd adresem P  o s k ie g o  Radja, któ­
re wszelk ie żądania ich spełnia. D ow ia­
dujem y się jak  różni radjosłuchacze ż y ­
dowscy w ypow iada ją  swój głos pochle­
bny o... Polskiem  Radjo.

W  sobotę dnia 8-go  w rześnia r. b. o 
godz. 23.46 w  „Polsk iem  R a d jo " ro z ­
brzm iewały na falach eteru śpiewy nad- 
kantora Siiroty „Unsane T o jk e f"  i „A -  
to N ig le js o  “  , według „N . P rzeg lądu " 
„to  szczyt sztuki śpiewaraila" —  gdzie 
tam K iepu ra ! P ism ak żydowski pisze: 
„K oncert ten będzie n iety lko w ydarze­
niem dla radjc słuchaczy żydowskich ca­
łego świata, lecz transmisjh, ta  do A - 
m eryki, k tórą Eolskie R ad jo  urządza 

dla żydów  amerykańskich ma znaczenie 
o w iele szersze. M ianow icie: będzie m ia­
ła b. doniesie znaczenie propagandowe 
dla zaciśnienda węzłów  polsko - am ery­
kańskich" ( ! ? )  Zaciśnienie węzłów  ży ­
dów polskich z żydam i am erykańskim i
—  słusznie!

Jednem słowem, mamy wszystk iego 
do syta, m am y jakieś audycje ku czci
—  B. P. (bardzo pdltne) Ch. N . BiaLika 
poświęcone „.wielkiemu" poecie hebra j­
skiemu, słowem m am y wszystko. Szczę­
śliw y ten k ra j ta  nasza Polska dla.......

J. Rierui.

B. P R E M J E R  G R E C K I Y E N IZ E L O S  A N T Y S E M IT Ą . —  Ż Y D Z I N IE  S Ą  G R E K A M I. —  N IE  B Ę D Ą  W P Ł Y W A Ć  N A

Żydowskie żargonowe pismo „P O S T " 
W Londyn ie zam ieściło sensacyjny w y ­
w iad z  b. prem jerem  greckim , wodzem  
p a rtji libera lnej —  Venizelosem , na te­
m at kwestili. żydowskiej w  Grecji. W y ­
w iad ten, rozczarował jednak żydów  ca­
łego św iata ; niespodziewali się oni, że 
w ódz p a rtji liberalnej, ( ! )  za jm ie tak 
w rog ie  stanowisko wt stosunku do ży ­
dów.

Venizelos ośw iadczył:
„G recy  nie chcą aby żydzi w yw iera li 

w p ływ  na politykę grecką. Z  tego  powo­
du wynikł ostry  za ta rg  w  Salonikach 
m iędzy ludnością grecką a żydam|ii“ .

Z a ta rg  powstał na t le  wyborów , w  
k tórych  żydzi w ybiera li w łasnych kan­
dydatów .

Przechodząc następnie do po lityk i ż y ­
dowskiej, Ven izelos pow iedział:

P O L IT Y K Ę  G R E C K Ą .

„ —  Żydzi prowadzą sw oją  narodową 
politykę żydowską. N ie  są oni Grekami 
i nie czują się Grekami, D L A T E G O  N IE  
W O L N O  IM  M IE SZA Ć  S IĘ  DO S P R A W  
G R E C K IC H . Żydom może przysługiwać 
prawo zajm owania się ty lk o  swojem i1, ży 
dowskiem i sprawam i"

N ie  zgodzę się na to, aby żydzi w p ły­
w a li na politykę grecką. Pragnę być pod 
tym  względem  szczerym, m  ó y/ i  ę 
t o ,  c o  m y ś l ę  iii n i e
m a m  z a m i a r u  u k r y w a ć  
s i ę  z e  s w o j e m i  p o g  1 ą-
d a m 5".

Oświadczenie Venizełosa jest pewne­
go rodzaju sensacją polityczną; p ierw ­
szy raz bowiem  zdarzyło się, że liberał 
postaw ił kw estję żydowską jasno i w 
św ietle nieprzychylnem  dla żydów.

V  e n  ii z  e  1 o s z e r w a ł  b o ­

w i e m  z m a r t w ą  l i t e r ą
i d e i  l i b e r a l n e j ,  a
w z i ą ł  z a  t e r n ą t  r o z ­
w a ż a ń  n a g ą  p r a w d ę  
ż y c i o w ą ,  k t ó r ą  k a z a ­
ł a  m u  t r a k t o w a ć  k w e ­
s t j ę  ż y d o w s k ą  n i e
j a k o  z a g a  d n i e n i e  p o ­
l i t y c z n e ,  a l e  s o c j  a  ł  
ta e.

Żydzi nie zasługują na ochronę praw ­
ną danego państwa, k tórego są obyw a­
telam i, bo zawsze \ wszędzie K IE R U J Ą  
S IĘ  IN T E R E S E M  W Ł A S N Y M  I  Ż Y ­
D O W SKIM I

Z tego punktu widzenia w zięta  kw e­
stja  żydowska, w y p a d n i e  d l a  
ż y d ó w  w  k a ż d e m  p a ń ­
s t w i e  — i nawet najbardziej liberal- 
tnem. ■—  n i e k o r z y s t n i e !

Największa klęska Jugosławji.
Jest ju ż powszechnie wiadomo w  n a j­

szerszych kołach, że potężne francuskie 
wolnom ularstwo, w yw iera  b. w ielk i 
■wpływ na polityczne i gospodarcze ob li­
cze naszego kontynentu. N a jw ażn ie jsze 
podpory m a wolnom ularstwo poza 
F rancją  w  krajach M alej Ententy. Tam ­
te jsze leże otrzym ują wskazówki z P a ­
ry ża  i w  w7szystkich swych pociągn ię­
ciach są od francuskiej m asonerji za­
leżne. N ie  zmienia tego okoliczność, że 
przeważnie państwTa M. E nten ty m ają  
monarchiistyczne rządy. N ie  można po­
minąć, że zarówno rumuńska, jak  r ju ­
gosłow iańska dynastja  je s t blisko zw ią ­
zana z  masonerją. N ie  m onarch istyczn i 
form a rządu miCże ochronić narody 
przed zagładą. T y lk o  narodowo ugrun­
towane m onarchię mogą w  przyszłości

Masonerja w Jugosławji.
istnieć. N a le ży  przypomnieć monarchom 
przepowiedni e m istrza T E O D O R A  F R IT  
SCH A, k tóry  Hohenzollernom, przepo- 
wedział bliski ko.nLc temii słowami:: „ P o ­

liczone są dni monarchów, którzy zwią­
zali się z żyda ni"

Jest rzeczą wadom ą, że na obszarze 
stare j m onarchji austrjackiej n ie mo-

MIODOS YTN IA  
KAZ. ROBACKIEGO

Z A Ł O Ż O N A  —  W  R O K U  1841 

poJeca wszelkie miody tak do picia 
jak i lecznicze, od najstarszych

Kraków, Sławkowska 26.

bły istnieć loże wolncmularskie. T y lk o  
na węgierskiem  terytorjum  było w olno­
m ularstwo dozwolone. Po  wojnuie św ia­
tow ej -—  którą m asonerja poczęści wy- 
wowała —  na południowych krańcach 
dawnego cesarstwa austro - w ęgiersk ie­
go powstało państwo jugosłowiańskie, 
k tóre zezwoliło na zakładanie lóż ma­
sońskich. W krótce też powstało ich 
tam  b. dużo. Już przed w ojną istn ia ły  
Loże masońskie w  Serb ji w  Belgradziie:
„ S l o g „ R  a d i  P r n s t o -
j  a ń s t w  o“  (od  1883 r . )  „P o- 
b r a t  i m “  (1890) „S  c  h  u m  u-
d i j  a (1910) a w  innych m iastach 
serbskich: „K csow o " (1910) „Budncst" 
(1912) „Buducnost (1909) „Stvaram je"

„A u ro ra " (1905) .Maksimiliian V rho- 
w ac " (1913).

W  1919 roku pc wstała „W ie lk a  loża 
Jugosław ja" założona w  Belgradzie, k tó ­
re j na jw yżsi fumkcjomarjusze m a ją  do 
dzisiejszego dnia swą siedzibę w  sto li­
cy!. T a  w ielka loża objęła 25 lóż podzie­
lonych na 2 okręgi. Po w ojn ie powsta- 
Icże na terenie monarchjii austrjackiej, 
gdzie by ły  zakazane, a w ięc wDubrow- 
niku „S lobcda" (1926) „Z o ra ", „S im a 
„M ilutinowiie S a ra jlija " w  Sarajewo 
(1928) „Jadron " (1927). A le  i na doz­
wolonych obszarach powstały teraz no­
w e: „Isttnima" (1920) „P reporc fd ja j" 
(1923), „Dosśtoj Obradow ic" (1924) —  
wszystkie w  Belgradzie. Ponadto 7 no­
wych lóż w  m niejszych miastach Jugo- 
slaw ji.

Organem  „w ie lk ie j lotży Jugosław ji" 
jest wychodzące od 1924 roku pismo 
„Sestar Głasilo V e lik e  Loże  Jugoslayi- 
ja “  pod redakcją  dr. A . M ihalic.

Oprócz tego stworzono na w zór w ie l­
kiej m acierzystej loży „L ib e rta s " is tn ie­
jące j od r. 1775 —  drugą symboliczną 
loże „L ib e rta s " w  Zagrzebiu  w  1927 r. 
Jej św iątyn ia stoi p rzy u licy M csinsky' 
ego  22 w  Zagrzebiu. Organem o fic ja l­
nym  jes t „G lasn ik " wychodzący w  ję ­
zyku serbo - kroackim  i esperanto.

„B nai Brith “  i „Odd Fe llow s" (żyd o ­
wskie le że ) m ają  swe fiilje na obszarze 
całęj Jugosławji. Do „B nai B rith " nale­
żą przeważnie żydow scy uciekin ierzy z 
N iem iec. Żydowskie loże istnieją w  B e l­
gradzie, Zagrzebiu, i Sarajew ie. W olno- 
m ularze osiągnęli tam  liczbę conajm- 
n iej 1200 „b rac i", k tórzy  usilnie stara­
ją, się o realizację swych planów i za j­
m ują b. wybitne stanowiska.

Do tego  dochodzą jeszcze odgałęzie­
n ia  tzw . Powszechnej L ig i  W olnom ular- 
skiej (U n iw ersał Fram asona L ig o )  na 
k tóre j czele stoi Eug. L en n h o ff w  W ie ­
dniu. W olnom ularstwo dąży do „zb ra ta ­
nia narodów "; program  oparty  ja k  w i­
dzim y na idei komunizmu.

Jugosław ja jest cała w  szponach m a­
sonerji i to  stanow i je j  najw iększą k lę­
skę.

 o :0 :o— —

91La Republigue”o rz e c iw Polsce.
Psjasa francuska ;i&st rów nież jed ­

nym  z najważniejszych narzędzi: propa­
gandy żydowskiej. N iedawno „dem asko­
w a ła " ta jn y  układ polsko - niemiecku, 
obecnie inny dziennik (o  wpływach ż y ­
dowskich ) „ L A  R E P U B L IQ U E “  w ystą­
pił z ostrym  atakiem  na po litykę za-

C IĄ G L E  T A  S A M A  P R A S A .

graniczną Polski, a zwłaszcza na je j  o- 
statnie pociągnięcie: w  y  p o w  i t~
d z e n i e  t  r  a  t  t  a  t  u o o- 
c h r 0 n i e  m n i e j s z o ś c i  
n a r o d o w y c h .

Gta naczelny redaktor tego  pism a 
takich udziela rad rządowi francuskie­

mu do stosowania represyj wobec P o l­
ski: :

„O dpow iedzm y: ząb za ząb, oko zo o- 
ko za wroga nastrój, k tóry  od pewne­
go czasu Polska  przeciwko nam w yk a ­
zuję.

M am y ku temu niejeden skuteczny



sposób, ja k  masowe wydalenie pół m l- 
jona  Polaków, pracujących dctąd w 
Francji, jak  zaprzestanie kupowania wę 
g la  polskiego, jak  żądanie zw rotu  u- 
dzielcnych Pclsce pożyczek, jak  zabro­
nienie działalności, P. K . O. we Francji, 
dzięki czemu zarobione przez po lskeh  
robotn ików  pieniądze odchodzą do P o l­
ski, zam iast pozostawać w  francuskich 
kasach oszczędności i przyczynić się do 
ogólnego dobrobytu kraju. W obec w y ­
kazywani a przez Polskę jaw nych  sym- 
p a ty j dla N iem iec hitlerowskich, nie 

szkodzi abyśm y dali do zrozumienia, że 
tego  rodzaju  broni1 używać będziemy, 
skoro niema innego sposobu aby sto­
sunki m iędzy dwoma w ielkiem ! naroda­
m i oąfarte b y ły  na swdbodnie zaw ar­
te j oraz bez w szelk iego przymusu ugo­
dzie".

Jak widzimy publicysta „francuski" 
nawołuje do stosowania talmudystycz- 
nej zasady „ząb za ząb, oko za oko". 
Czy rząd francuski podzieli zapatryw a­
n ia „L a  Republiąue" okaże przyszłość... 
a l e  c z y  n a  t a k  j a w ­
n e  s z k o d z e n i e  i n t e r e ­
s o m  P o l s k i  p r z e z  w r o ­
g ą  n a m  p r o p a g a n d ę ,  
n i e  p o d n i e s i e m y  n a ­
w e t  p r o t e s t u ?

Czas skończyć z dwulicowością! Mu­
simy nareszcie zdemaskować tajne biu­
ro propagandy antypolskiej, a ,j e g  0 
k i e r o w n i k 0 m d a ć n a ­
l e ż y t ą  n a u c z k ę ! __________ Ol.

Wracała z Palestyny 
do... Polski.

Jak w  poprzednim numerze donosi­
liśm y rząd palestyński w B elleem  ska­
zał nielegalnych 'im igrantów  żydow ­
skich w, liczbie 32 na 2 m iesiące w ię ­
zienia i deportację. Są to  same kobiecy 
żydowskie, które w  Palestyn ie chciały 
znaleść... m ężów ; los chciał że znalazły 
co innego. Teraz wszystk ie w raca ją  do... 
Polsk i. Wiezie je  grecki ckręt, k tóry  
lada dzień zaw ita  do portu gdyńskiego. 
A le  dziw,na rzecz... Do t j ch „polek do­
szło niewiadomo skąd j dlaczego 12 in­
nych żydó|w, którzy też wracają do... 
Polski, przymusowo deportowani z P a ­
lestyny. Pochodzenie tych 12 żydów jest 
władzom angielskim nieznane, a l e 
t o  d a j e  i m p c w ó d  d 0 
s k i e r 0 w a i » i a  i c h  k u  
P o l s c e .

Jeżeli wszystkich nieznanego pocho­
dzenia żydów  będą władze angielskie 
kierować ku naszym  granicom, to miast 
odpływu zauważym y wjzmożony p rzy­
pływ .

W ł a d z e  p o l s k i e  m u ­
s z ą  t ę  s p r a w ę  z b a ­
d a ć  i n i e d o p u ś c i ć o b ­
c y c h  ż y d ó w  w  g r a n i -  
c ę n a s z e g o  k r a j u .

Międzynarodowy przemytnik narkotyków 
przed sądem w Warszawie.

N ie jak i M i c h e l  H . a l p e r n  
„ob yw a te l po lsk i", o w yglądzie w yb it­
nie semickim, nie um iejący słowa po... 
polsku, stanął przed sądem w  W arsza­
w ie, oskarżony o m iędzynarodowy p rze­
m yt narkotyków . Żyd ten imctowany był 
ju ż praw ie przez wszystkie polic je św ia­
ta, a nawet spotkał go zaszczyt niiebyle- 
ja k i: komisja opiumcv;a przy Lidze Na- 
rcdów zanotowała go jako przemytnika
5 handlarza narkotyków'. I  to  wszystko 
przypada Pclsce w  udziale, bo p. H al- 
pern byl i jest „obyw ate lem " polskim !

Na rozprawie sądowej ten „obywatel" 
polski nie mógł odpowiadać na pytania 
sędziego, bo nie umiał zupełnie po pol­
sku., Posługiwał silę ty lk o  niemczyzną, 
albo najczęściej żargonem żydowskim.

Materjiał przeciw  niemu jest b. ob­
ciąża jący. On jednak do winy się nie 
przyznaje... bo znaleziono przy nim w 
c z a s i e  rewizji 3 klg. heroiny, którą mo­
żna zatruć kilkadziesiąt tysięcy ludzi.

Rozpraw a budzi zainteresowanie.
W Y R O K .

W  dalszym ciągu rozprawy przeciwko 
międzynarodowemu przemytnikowi Hal­
ne/nowi,, wyszło na jaw, że bardzo wy­
datnej pomocy udzielał mu żyd ferako- 
iujski Rabbi.

po naradzie sąd skazał Halperna na
6 lat więzienia i 42 tys. zł. grzywny, zaś 
Rabbi‘ego na 2 lata więzienia i 12 tys. 
zł. grzywny.

T ak  żydowskich przem ytników  spot­
kała zasłużona kara.

l i  l e l i  i ł  K i i
Kraków we ,u;rześniu.

Niedawno temu pisaliśm y o tem, co 
stalnie s,ię z  fo te lem  w iceprezydenta 
Krakowa, k tóry  zajm ował do niedawna 
zm arły v-prezydent dr. Landau. Żydzi 
już znaleźli następcę na to  m iejsce i 
zdawało się, że tradycja  zostanie u trzy­
mana.

Tym czasem   w  te j chw ili zaczyna­
ją  krążyć najrozm aitsze pegłoski, z 
k tórych narazie można ty lko  wyciągnąć 
pewne wnioski. Zachodzą teraz dwie mo 
żliw cści: alboi fo te l trzeciego v-prezy- 
denta ulegnie likwidacji, albo pozosta­
nie. Ale nie to  jes t dla nas na jw ażn ie j­
sze... Bo otc jedna z pogłosek liczy  się 
z rychłem  ustąpieniem obecnego v-prc- 
zydenta dr. K lim eckiego. Gdyby wiado­
mość 0 zlikujdowaniu trzeciego fotela 
prezydenckiego okazała się „murowaną", 
ja snem byłoby ujstąpienśe jednego z 
dotychczasowych v-prezydentów; gdyby 
jednak była nieprawdziwą, zapytujemy 
d l a c z e g o  v - p r e z y d e n t  
K l i m e c k i  u sjt ę p u j e?

Dla wtajem niczonych n ie jest to  j e ­
dnak tak zawiłą zagadką. Otóż w w y ­
padku gdyby dotychczasowy stan pozo. 
stal niezmieniony, zachodzi możliwość 
—  że w 'ctec (niemożności stwprzen a 
czw artej v-prezydeintury fdlja kandyda­
ta żydów  —  o p r ó ż n i o n y  f o ­
t e l  z a j  ą ł b y... n a s t ę p c a  
dr .  La n d a u a. Są to  oczyw iście 
też pogłoski, któremiii in teresu ją się 
najw ięcej żydzi. D la  nich sprawia ta 
jes t kw estją  najważniejszą.

P. KLIMECKI USTĘPUJE? —  DLA KOGO MIEJSCE? —  ICH NADZIEJE.
ne ustąpienie v-prezydenta dra K lim e­
ckiego będzie tylko zredukowaniem 
trzeciego fotela v-prezydenckiego, a nie 
r e a l i z a c j ą  p r a g n i e ń  
mniejszości z Stradcmia i Kazimierza!!

Jm.

Jak to ju ż „K u r je r  Pow szechny" do­
niośli apetyty  żydów  krakowskich na 
czw arty fo te l prezydencki są nieuzasa­
dnione! Czy T/i te j chwili, k iedy zrezy­
gnowali z czwartego miejsca, p r a-

g  n ą j ą ć  to  t r z e c i e ?
L iczym y jednak na tc, że ewentual-

I Kapelusze męskie i dla duchowieństwa
poleca

Antoni JAROSZ
Kraków, ul. Sławkowska 24

Dom X X  Marków 

- wykonuje w szelk ie reperacje^ -

Śródmieście Kr
Już n ieraz podkreślaliśm y w  naszych 

artykułach nieustanne parcie żydów  na 
serce K rakow a —  Rynek i ulice śród- 
mieśc a. Cyframi wykazaliśmy, ja k  za- 
życJzenie Krakowa postępuje naprzód, 
jak Ti miejsce aryjskich placówek wy­
rastają żydowskie. Do te j bolesnej spra­
w y powtrócił i „ G ł o s  N  a r o- 
d u", k tóry  pisze:

—  Osobliwy widok przedstaw iają uli­
ce śródm ieścia K rakow a w dniach świąt 
żydowskich. B yło  tych św iąt w  osta­
tnich dwu tychodniach kiliĘd. Zw łasz­
cza ostatnie w  ub. środę —  „Jom  ki- 
pur“  albo poprzednio „n ow y rok " uro­
czyście cbchodz.cne n ietylko przez eha- 
sydów ale ii t. zw. „postępow ych" ży ­
dów, k tórzy  w  zw ykle święta m ają  skle 
py o tw w te , zatrudniając w  nich per­
sona! chrześcijański. W  „jom  k ipur" 
wszystkie „P.olhandle" i „O w ocpole" 

są zamknięte, w tedy ju ż nie da się zm y 
lić opinji: polskiem brzmieniem napisu 
nad firm ą, bo żaluzje są zapuszczone. 
Jest to  szczególna sposobność, by  na­
ocznie przekonać się o rozm iarach za­
życzen ia  handlu w  samem sercu K ra- 
kow7a, w  Rynku G łównym  i central­
nych, najbardziej handlowych ulicach. 
W  długiej perspektyw ie ulic Fleirjań- 
skiąj lub G rodzkiej wid,ać wszystk ie 
praw ie sk 'epy zamknięte. Gdziierregdzie 
ty lko  jakaś apteka, czy restauracja, czy 
jak iś m ały w ciśn ięty w  kąt sklepik 
chrześcijański otwarty, u trzym uje się

cudem praw ie wśród tego zalewu ż y ­
dowskiego. W  żaden inny dzień, w  cza­
sie norm alnego ruchu ten groźny  ob­
ja w  zażydzenia śródmieścia nie w ystę­
puje tak uderzająco!

W eźm y ty lko pod uwagę taką ulicę 
Grcdzką. Jest c-na w, te i chwili! w łaści­
w ie stracona dla handlu polskiego. W y ­
starczy przejść siię w  dzień żydowskie­
go św ięta cd W awelu do Rynku G łów­
nego, by  przekonać się, że na 150 skle­
pów mieszczących się przy te j u licy jest 
132 żydowskich a zaledwie 18 przedsię­
biorstw; chrześcijańskich.

Społeczeństwo polskie ptyzwolilo so­
bie wydrzeć z rąk handel w  śródmieściu 
Krako-wa w  stopniu katastrofa lnym . 
132 sklepów żydowskich a 18 chrześci­
jańskich w  jednej u licy ! T rzec ia  część 
handlu w, rynku głównym  należy do ż y ­
dów ! N a leży  o tych cyfrach  pamiętać 
ii o tem także, że proces zalewu idący od 
strony Kazim ierza nie ustaje ami na 
chwilę. W  m iejsce jednego zlikw idowa­
nego sklepu polskiego pow sta ją  dwa 
żydowskie, proces ten zaś jes t tem  gro ­
źniejszy, że równocześnie i realności sa­
me przechodzą m|asow,e z  rąk polskich 
w  żydowskie. T y lk o  solidarność polskiej 
klienteli i polskiego handlu m oże zapo­
biec dalszym. postępom mebezp;eczeń- 
stwa, które już w  b lisk iej przyszłości 
może do reszty zm ienić oblicze i cha­
rak ter narodowy życia gospodarczego

K ijakcw a."

Żyd niszczy pamiątki p
,oi7rXTC! A IXT\; DPnrfES E N S A C Y J N Y  PR O C E S  W  W A R S Z A W IE .

W arszaw a ( — ). AV tych dniach w 
W arszaw ie odbyła się sensacyjna r. z- 
pnawa sądowa z pryw atnego oskarżenia 
przeciwko żydow i A ronow i H oro wicowi, 
w łaścicielow i domu przy  ul. Elektroiral- 
nej 20, iitj k tórym  m ieszkał w  latach
1829   1831 nasz wieszcz narodu Jul-
jusz SEwacki. Oskarżenie —  wniesione 
przez O lgę Okuniew (R os jan ka ) —  za­
rzuca Horo wicowi, c e i 0 nu e i 
h e z p r  a v/t n e n i s z c z e n i e  
p a m i ą t e k  P a w i e l k i m  
p o e c i e .  Sprawa przybiera sensacyj­
ny obrót i wykazu je jak  mało mamy 
zainteresowania dla rzeczy, które stały 
się własnością narodu, i... trzeba by  o- 
bcej narodowości kobi/eta, w ystępow a­
ła w ro li obrońcy naszych pamiątek

narodowych. Jedno z żydowskich pism 
próbuje ośmieszyć całą sprawę i w  oskar 
niu ]>. O. Okuniew dopatruje się „n  u- 
t  k i... a n t y s e m i c k i e  j “ . 
Zdaje się, że w  te j chwili nie wolno p~- 
wiiedziieć ani słowa na żyda, choćby na­
wet byl winny, bo to jest., antysem i­
tyzm. Antysem ityzm em  jest powodowa­
ny rząd, któiry żąda stosowania się do 
kodeksu; antysem itą jest ten, k tó ry  me 
kupuje u żyda... Słowem, każdy, k tóry  
uważa za stosowne om ijać żyda, jest 
jego  wrogiem , antysem itą, choćby dale­
ki był od stosowania zasady irasewej.

Tak  jest i w  tym  wypadku. Skarga 
dom agająca się ochrony zabytków, jest 

przejawem... antysem ityzm u. P. Olga, 
Okuąiew zarzuca Horowicowi, że ten

mimo sprzeciwu n iejakiego p. Skowroń­
skiego, k tóry  stwierdził, że zabytek po­
d lega echrone prawnej, pam iątkę zbu­
rzy ł i wyrzucił na śmietnik.

Rozpraw a nie została jednak dopro- 
wodzana do k ńca. Obrońca oskarżone­
go  dowodził, że pokój, w  k tórym  m iał 
mlieszkać SKwacki, w  1829 r. niie istniał. 
Strona przeciwna postaw iła kontrargu­
menty. N a  przyszłą rozprawę postano­
wiono powołać biegłych, m iędzy innymi, 
i prof. K leinera ze Lw ow a, autora n a j­
większej pracy o Słowackim.

Sprawą tą interesuje się w  te j chw i­
li n ietylko św iat literacki, ale całe spo­
łeczeństwo, które żąda należytego uka­
rania. wandala, niszczącego nasze pa­
m iątk i narodowe. _____________ A- P-

W obec w ielk iego napływu żydów  do 
B razy lji i opanowania gospodarstwa 
kra jow ego, ludność tamtejsza postano­
wiła się bronić. Żyw y oddźwięk znalaz­
ła tam idea antysemityzmu, której hoł­
duje większość ludności brazy lijsk ie j,
zagrożonej niebezpieczeństwem żydow- 
skiem. W śród szerokich warstw  ludno­
ści p rzy ją ł się —  przeniesiony na tam  
te jszy  grunt —  narodowy socjl., k tó ry  
znalazł b. dużo zwolenników. A le  —  jak  
to  zw yk le bywa —  żydzi, podnieśli p ro­
test i na gw ałt zapragnęli zgnębić swych 
w rogów . «

Znaleźli wśród zdrajców ludzi, któ­
rzy postanowili sprzedać swe przekona­
nia i oddać się w służbę żydom. Za ży­
dowskie pieniądze założył niejaki dr. 

Julie Pretes pismo, które ma zwalczać

antysem ityzm  i integralizm, k tóry  jest 
odmianą narodowego socjalizmu. Pismo 
to nosi nazwę „R e v i s t a B r a- 
z i i e i r a“, a wydaje je drugi zaprzeda 
ny aryjczyk Baptista Fereira z synem.

Antysem ici próbowali nakłonić zdra j­
ców dc zejścia z  fa łszyw ej drogi, ale 
pieniądze żydowskie okalały swą moc ; 
jeszcze silniej zacisnęły węzły przyjaź­
ni pomiędzy nimi a żydami.

Wydawca „Reyista Brazileira" napi­
sał nawet książkę, która zwalcza anty­
semityzm i narodowy - socjalizm, a dał 
jej ciekawy tytu ł „Antysemityzm a 
Brazylja".

Tak  więc pieniądze żydowskie toru ją 
drogę do zdobycia w ładzy przez żydów 
i  unieszkodliw ienia antysemityzmu. Ży­
dzi boją się go  najw ięcej.

IT f ł i i w i i n i i i i i

i Jadwiga BIELEWICZOWA
Żywiec ulica Kościuszki

: Skład przyborów krawieckich
 ̂ 1 KONFEKCJA DAM SKA

Aresztowania socjalistów i 
komunistów w  Austrji.

Rząd austrjacki przystąp ił energicz­
nie do zwalczania komunistów i m arksi­
stów, k tórzy  rozpoczęli energiczną dzia­
łalność. W  zw iązku z tem  aresztowano 
około 400 komunistów i socjal. - demo­
kratów, których  osadzono w (więzieniu. 
W iększość aresztowanych została ska­
zana w  tryb ie  przyspieszonym
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Czy w ie c ie , ł e  ...
.... że w  starożytnym  Rzym ie w yda­

wano gazetę pt. „A c ta  Dionina" którą 
przybijano na Fcrum ? Że w łaściwa ga ­
zeta pojaw iła  się w  1620 r. w  W enecji, 
a nazywała się „G azetka " ?

... że ju ż w  X V  w ieku w  Polsce po ja­
w ia ły  się gazety, p/isane ręcznie i  poda­
wane po domach? Że pierwszą c fic ja l- 
ną gazetą  polską był w ydawany od ro ­
ku 1631 tygodn ik  krakowski: „M erkur- 
jusz P o lsk i"?

.. .że pierwsza gazeta  codzienna w  
Angljii ukazała się w  1709 iroku, we 
F ran c ji 1777 r., w  Am eryce 1690 r., w 
Tu rc ji 1795 r., N iem czech 1715 r., i A - 
u strji 1803 r.?

-o5 »

Przez prasę żydowską

Znów żydowskie „zasługi
i wiadomości o pogromach w... Polsce.

H i

Żydzi cd czasu do czasu przypom ina­
ją  Pclsce swe „w ie lk ie  zasługi" ckolo 
uzyskania niepodległości, wspominając 
przytem  o niewdzięczności Polaków, 
k tórzy  odpłacają się „pogrom am i".

Oto najnowszy wyczyn  żydów :
.—  N a  przychylne ustosunkowa­

nie się prezydenta W ilsona do 
sprawy przywrócenia niepodległo­
ści Polski —  usilnie wpływał je ­
go najserdeczniejszy przyjaciel 
żyd, sędzia Najwyżiszego T rybu ­
nału, Brandeis. Dzięki jego  stara­
niom zacieśniony został kontakt 
m iędzy W ilsonem  i Paderewskim . 
Całe żydostwo amerykańskie ogar­
n ięte jest życzliwością do Polski. 
I  w łaśnie dlatego, w yw oła ły  w 
całej Am eryce, ogromne zdziw ie­
nie, a nawet osłupienie, w ydarze­

nia, znane w  Am eryce pn. „w y ­
padków czerwcowych"... N ie  mo­
gliśm y w  Am eryce  uw ierzyć, że 
takie na szerjbką skały zorgan i­
zowane wystąpienia antyżydow ­
skie m ożliwe są w  Polsce. Czeka­
liśm y przez dłuższy czas z niecier­
pliwością na zdecydowany krok 
polskich w ładz rządowych, które- 
by położyły kres podobnym w y ­
darzeniom. —

W ątp im y w  te „usilne w p ływ y " ż y ­
da Brandeisa. W edług prasy żydowskiej 
on, mie L e g jc n y  Poiskie zdobyły nam 
niepodległość! Żydzi rzucają nowe św ia­
tło na historję.

„P o g ro m y " polskie są znanym na­
rzędziem  propagandy żydowskiej. O ba­
w iam y się jednak, że żydzi kiedyś mo­
gą  w y w różyć sobie trochę prawdy.

SSL. Żydzi już grożą otwarcie.Jedna z żydowskich gazet ubolewa z 
tego powodu, że min. Kom unikacji w y ­
znaczyło b ilety 1000 i  2500 kim. ty lko 
dla... turystów, a n ie  udzieliło ich takż.e 
żydowskim ... kom iwojażerem .

„M in isterstwo kolei w ydało ulgowe 
turystyczne b ile ty  na trasę 1000 i 2500 
kim. Z tego p rzyw ile ju  nie m ogą jednak 
korzystać „zawodow i turyści' —  kom i­
w o ja żerow ie ".

Doprawdy, że ju ż agresywność żydów' 
niema granic. T y lk o  u nas iii ty lko  u nas 
żydzi dom agają się ciągle przywilejową 
k tórych  nie m ają r.awtet Polacy. Czy 
m ogą mieć chociaż pretensje i prawa?

Napewno nie! A  jednak żądają ich 
zawsze przy każdej okazji, w  każdej 
chwili.

Czego już jednak nie pragną?

Radny Warszawy w... więzieniu.
Sprawa głośnej sw ojego czasu a fery  

w  żydowskiem  tow arzystw ie pogrzebo- 
wem „ O s t a t n i a  P o s ł u g a "  
nie przestaje Interesować n ietylko ż y ­
dów, ale i społeczeństwo, które z  zacie­
kawieniem obserwuje rozw ój wypadkó ,v.

Aresztowani urzędnicy „O statn iej 
Posług i" zostali częściowo zwolnieni. 
W śród  zwolnionych znajduje się buchal­
ter Jakób Żurcwiecki i dr. Kustin. W  
Więzieniu pozostaje radny m. W arszaw y 
( ! )  P inkiert, którego nie chciano zw ol­
nić nawet za kaucją.

C zy tak i radny m. W arszaw y przyno­
si je j  zaszczyt —  odpowie p. prez. Sta­
rzyński.

Nawet „Wolnomyśliciel** 
atakuje żydów.

Ostatnia żydowska konferencja w 
Senewie spotkała się z ostrą krytyką 
.... „W olnom yślic ie la " k tóry  pusze: 

„K on feren cja  ta  uchwaliła zwrócić 
ssę do wszystkich uniwersytetów  świa- 
:a, aby za ję ły  się naukowem wyjaśn ie- 
liem  tea r ji rasizmu. D rogą  ankiety mo 
śna będzie ustalić, kto teorjii te j hołdu­
je, a  kto ją  odrzuca. Żydzi cd czasu pow 
stania hitleryzm u nienawidzą te j teor­
ii. aczkolw iek n igdy dotąd nie m ieli o- 
iw agi zerwać z koncepcją „narodu w y­

branego", trzym ając  się wiszystkiemi 
libram i św iętości swych przesłanek re- 

lig ijnych , rzekom ego ich wtybraństwa 
srzez Jehowę. Koncepcja ta je s t  m ate- 
natycznie równą rasizm owi nordyckie- 
nu N iem ców. Czy jednak ten lub ÓW 
loktoryzowany żydowski przeciwnik ra­
sizmu będzie miał odwagę również na 
mblicznych konferencjach m iędzynaro- 
Icwych, z całą otwartością oświadczyć, 
;e z  obrzydzeniem  w yczytu je  w  świę- 
e j b ib lji przewodnią m yśl o (wyłączno- 
icd rasowej (nazyw anej m. in. „pokole- 
ńami Iz ra e la " ) wybrańców  jehcw isty- 
iznych o specjalnem  odcinaniu siię od 
nnych ludów przez „czystość" małżeń- 
ką, poprzez „koszer", poprzez obrzeza­
ne i  t. d. —  czas pokaże".

Jak w idzim y i liberalne sfery, a na- 
sret masoni ataku ją żydów.

C zy  n ie w róży  to  dla nich tragiczne­
go końca?

Pifasa żydowska om aw iając sprawę 
antysem ityzm u w  Pclsce, zaczyna jego  
przedstawicielom  ju ż otwarcie grozić.

Stw ierdzając, że antysem icko nasta­
w ione stronnictwa polskie, uważają za 
jedyne rozwiązanie kwestji żydowskiej: 
pogrom  p isze :

—  N iem a w  tem dla nas nic n :-  
w egc : skrajna prawica rosyjska 
m iała podobną „id eo log ję ", ale ja ­

koś cna zginęła a  żydzi pozostali.

N iechże się żydzi nie cieszą, że pol­
scy 'an tysem ici podzielą los praw icy ro­
sy jsk ie j; a nie podzielą go dlatego, że 
żydów  usuną i wyrzucą z życia publi­
cznego Polski. K ra j nasz nie pozwoli na 
akcję  polskich Trockich, K iereńskich i 
innych krw iożerczych bolszewików.

A  na groźby żydów  potra fim y odpo­
wiedzieć Inaczej. M oże ich spotkać to, 
czego się spodziewają....

N i e  w i e l k a  s z k o d a .
Żydowski „N asz  P rzeg ląd " omawia 

w ielk i cdpływ  żydów  z N iem iec i  stw ier­
dza, że A n g lja  została uszczęśliwiona 
2.500 żydów, k tórzy teraz „eksportu ją 
swe m ózg i". Stw ierdza dalej, że N iem ­
cy —  wskutek odpływu żydów  —  po- 
n icsly stratę:

—  Strata jest n iety lko doraź­
na ale* i  trwała,- a nawet sięga 
dalej, aż w  przyszłość techniczne­
go i naukowego postępu Niemiec, 
bo utracr.o n ietylko w ielk ie talen­
ty, ale i uczniów, k tórzy  m ogliby 
być przez owe ta len ty w ykszta ł­
ceni.

N a  tle  tych fak tów  antysem i­

tyzm  staje się prawdziwą zdradą 
stanu. Pozbaw ia on kraj pożyte­
cznych i niezastąplctnycjli jedno­
stek i  oddaje na usługi Innych 
narodów, nieraz wrogich.

Szkoda, że Polska nie w yzyska­
ła okazji, nieczęsto zdarzającej 
się w  dziejach, uzyskania, choć czę 
ści .tych w yjątkow ych  m ózgów, 
jak ie eksportują nierozważne 
N iem cy. —

N ie  w ielka szkoda spotkała Po lskę....
N iech  jeszcze polscy żydz-i rozpoczną 
eksport swych m ózgów  w  innych k ra ­
jach, a będziem y szczęśliwi.

Zażydzanie szkół polskich postępuje.
Wiadomości, które otrzym ujem y z 

licznych stron o zażydzaniu szkól pol­
skich wskazują na planową robotę. 
Źródła je j szukać należy n iewątpliw ie 
w  tendencjach antykatolickich i bezbo­
żni czycli.

Jak nas inform ują, szczególniejszą i- 
n ic ja tyw ą w  kierunku zażydzanlila szkół 
polskich wykazu je p. Makuich, dyrektor 
dep. Min. W . R. i O. P. I  tak  w Rolnie 
połączono dzieci katolickie z dziećmi 
żydowskiemu a w  trzech klasach m ia­
nowano nauczycielki - żydówki w ycho­
wawczyniami!. W  R a jgrodzie  powołano 
także nauczycielkę żydówkę i oddano je j

wychowawstwo. W  Łapach przeniesiono 
nauczycielkę - katoliczkę z polskiej szko 
ły  na kresy a je j m iejsce objęła żydów ­
ka. W  Jedwabnem pomieszczono dzieci 
katolickie z żydowskiem i i do szkoły 
polskiej sprowadzono nauczycielkę - 
żydówkę. T o  samo stało się w  Stawis­
kach w  Szczuczynie B iałostockim  i w  
W ąsew ie.

W szędzie panuje ogromine rozgory ­
czenie. Rodzice odbyw ają  zebrania i w y­
sy ła ją  protesty. Spodziewają się, że p. 
Mlilntister W . R . i O. P. wyda odpowie­
dnie zarządzenie i przyw róci stan po­
przedni w  szkołach. (H en )

„Precz z rządem polskim” krzyczeli
w Warszawie.

W  tych dniach w  Sądzie Okręg. w 
W arszaw ie odbyła się rozprawa przeciw ­
ko dwom żydem  - rew izjon istom : P e j- 
sachowi Mozelmanowi i Chaimowi F laks 
baumowi, oskarżonym o to, że w  roku 
ub. w  czasie n ielegalnego pochcdu ulica­
mi W arszaw y wznosili okrzyk i przeciw 
rządowi: angielskiemu i polskiemu w oła­
ją c : „ p r e c z  z r z ą d e m
p o l s k i  m “ .

N a  rozpraw ie świadkowie, funkctjo- 
narjusze P. P . jeszcze stw ierdzili praw­
dziwość oskarżenia, eo w całej pełni ur­

nę żydów  potwierdziło.
Obrońca oskarżanych (oczyw iście 

żyd ) udowadniał, że obaj oskarżeni są 
lc jan ie  ( ! )  ustosunkowani do państwa 
polskiego j wnosił o ich uwolnienie, po­
wołu jąc się na tradyc ję  (inie zam y je j )  
rew izjon istów  pracujących „w  duchu 
praw dziw ej lojalności dla państwa!.— 
(jak iego  nie w ym ien ił!)

P o  d ł u g i e j  n a r a d ź  i e 
s ą d  o s k a r ż o n y c h  —  u- 
H i e w  i n n 'i ł.

Zebranie protestacyjne w Grajewie
W  dniu 10 bm. odbyło się w  Gr? 'e- 

wie, zorganizowane przez A k c ję  kato li­
cką, zebranie protestacyjne, które jedno 
głośnie uchwaliło rezolucję dom agającą 
się m iędzy innemi, by dzieci katolickie 
nie by ły  wychowywane przez nauczycie­
li żydów' ze względu na to, że nauczyciel 
żyd nie jest w  stanie wychować dziee* 
w  duchu re lg ijn ym  i patrjotycznym , na­
uczyć dobrze języka  polskiego j h istor­
ji-

Rezolucję zaopatrzono w 1.050 podpi­
sów przesłane do Miilisterstwa W . R . i
O. F „  do K u rji B iskupiej w  Łom ży, do 
Kuratorjum  Okręgu Szkolnego Brzes­
kiego, do W ojew ody B iałostockiego i  
do Inspektora Szkolnego w  Łom ży.

(H en )
— 0§o—

Tracą grunt w Białymstoku,
B iałystok  jes t miastem, gdzie żydzi 

da ją  się w idzieć wszędzie. Stanowią też 
43 proc. ludności miasta, które p rzy­
pomina raczej siedzibę żydowską.

A le  i w  tym  stanie samoobrona na­
sza może dokonać wiele. Zorganizowane 

świadome swych celów społeczeństwo 
m cże zatrium fować nad elementem ob­
cym. Oto przy  ostatnich wyborach do 
władz miejskich, żydzi o trzym ali ty lko 
jednego ławnika i w yraża ją  z tego po­
wodu żial, bo w  poprzednimi zarządzie 
m ieli ich trzech, a stanowią przecież 43 
proc. ludności'.

Trudno... nie zawsze musi się zw yc ię­
żać. I  klęski kogoś spotykać muszą.

W  Białym stoku żydzi' tracą grun t pod 
stopami. Tlracą...
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Aresztowanie żydowskich 
aktorów w  Niemczech.

W  Hamburgu odbywało się .wiielkie 
zebranie aktorów  film owych. W  zebra­
niu tem obok ary jczyków  wzięlii rów ­
nież i żydzi. K ied y  na salę wkroczył 
przedstawiciel państwowej izby tea tra l­
nej dr Lange, rozkazał aktorom  żydow­
skim opuścić zebranie. Pon ieważ żydzi 
próbcfwalii oponować dr. Lange polecił 
interwenjować policji, która wszystkich 
aktorów, żydowsldch zaaresztowała. Bę­
dą cmi odpowiadać przed sądem za czyn 
ny opór po lic ji i  niestosowanie sfię do 
zarządzeń przełożonego.

N ie  jest im jednak debrze w  N iem ­
czech.
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W  żydowskich szkołach 
obowiązuje język polski.

Z  Wolna donosi nam (C lis z .): W ileń ­
skie kuratorjum  szkolne zarządziło, by  
następujące przedm ioty, które dotąd 
nauczane by ły  w  języku  żydowskim , w y ­
kładano W' języku polskim, a m iam ow- 
cie h isterję powszechną, h istorję Po lsk :, 
geog ra fję  powszechną i g e cg ra fję  P o l­
ski oraz naukę śpiewu- Nauka m atem a­
tyk i m eże odbywać się w  języku  żydo­
wskim, lecz musi być przy  tem  również 
wykładana term inoicg ja  polska. W  ję ­
zyku żydowskim  może odbywać siię t y l­
ko nauka ściśle żydowska jak  ję zyk  ży ­
dowsku', dzieje żydowskie oraz nauki 
przyrodnicze.

Żydzi są z tego powodu bairdzo obu­
rzeni i zarządzenie Kuratorjum  nazyw a­
ją  „niezrozum iałem ". N a leży  się jednak 
spodziewać, że podobne zarządzenia o- 
bejm ą n ietylko kuratorjum  wileńskie,
a  i e c a ł ą  P  0 f  s k  ę !

Żydzi muszą nareszcie zrozumieć, że 
są w  Polsce i muszą się stosować do 
rozporządzeń je j  władz. W  przeciwnym  
razie z m iłą chęcią ich pożegnamy. 
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Relchswehra niemiecka 
bojkotuje żydów.

Żydzi spodziewali się, że Reichsw eh ia 
niem iecka nie pójdzie n igdy  pod w p ły ­
w y  H itlera, że nie będzie hołdować i- 
dei antysemickiej... N adzie je  zaw iodły. 
Reichswehra, która złożyła przysięgę na 
w ierność wodzow i H itlerów i.propagu je 

obecnie i je go  antyżydowskie hasła.
Oto ostatnio w ydała „ P o d r ę ­

c z n i k  m ł o d e g o  ż o ł n i e ,  
r  z a ", swa którym  poraź pierwszy, o fi­
cjalnie w z y w a  w s z y s t k i c h
o f i c e r ó w  i ż o ł n  j e  r  z  J  
d o  b o j k o t u  f i r m  ż y ­
d o w s k i c h .  Jako charakterysty­
czny wypadek, należy podkreślić, że do-t



w ództw o Keichswehry —  bojkot żydow ­
skich placówek nazywa O B O W IĄ Z K IE M  
K A Ż D E G O  Ż O Ł N IE R Z A  N IE M IE C K IE ­
GO.

„Sensacyjne" doniesienia prasy ż y ­
dow skiej o buncie Reichsw ehry okaza­
ły  się fikcją.... I  to  żydów  najw ięcej bo-

 :oOo :•— •—

Komuniści prowokują 
w Holandji.

W  czasie otw arcia  parlamentu holen­
derskiego w  Hadze doszło do awantu­
ry , wyw ołanej przez komunistów. Gdy 
k ró low a skończyła odczytywanie m owy 
tronow ej, posłowie wstali, by w yk rzy ­
knąć zgodnie z tradyc ją  „n iech ży je  
k ró low a". W  chw ili jednak jeden z po- 
słów  komunistycznych krzyknął na ca­
le  gard ło ; „p recz z k ró low ą", Pow stało  
zamieszanie, straż rzuciła się na komu­
nistę, k tórego wyprowadzono natych­
m iast z sali, poczem aresztowanoi rów ­

nież dwui innych posłów kcimunisty­
cznych. W tedy  dopliero posłowie pozdro­
wili) królową okrzykiem  „niech ż y je " !  
i  odśpiewali hymn państwowy.
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_ Ż y d z i  a d r e s u ią  
p o ...  n ie m ie c k u .
Gdy kanclerz H it le r  zdobył ju ż w ła ­

dzę w  własne aęce, żydzi postanowili go 
zbojkotować.... W oła li nawet, by nie Ur 
żywne ję zyka  niemieckiego, bo nim  po­
sługu je się „barbarzyńca X X  w ieku ". 
W ołania te b y ły  gestem, a do ich treści 
nie stosowali się nawet ci, k tórzy  je  
propagowali. Dziś ję zyk  niem iecki uży­
wany przez żydów, jest zjaw isk iem  po- 
spolitszem  niż używanie ję zyka  polskie­
go.

A le  żydzi posunęli s.ię dalej. N iety lko, 
że postanowili powrócić do m ow y n ie ­
m ieckiej, ale je j  u żyw ają  w  korespon­
dencjach. Ostatno jednak spotkała ich 
niespodzianka ze strony Łotw y. W szyst­
k ie lis ty  zaadresowane w  języku  nie­
mieckim, a skierowane do państwa ło te­
w skiego pow róciły do Polsk i z dopis­
kiem  w  języku  łotewskim  „adres odbior­
cy  nieznany". Tak  to  rząd łotewski na­
uczył żydów  polskich lojalności, do k tó ­
r e j  oni nie lubią się stosować.

Podobno firm y  żydowskie poniosły 
przez to  szkody.

 O-----

Kariera Dymitrowa.
Bohater procesu o podpalenie Reichs­

tagu  jes t w y ją tkow o  szczęśliwym  czło­
wiekiem . Jak w iadom o po procesie lip ­
skim  w yjechał ,on do Bajls^ewji gdziie 
by ł gorąco p rzyjm ow any przez Stalina 
i  innych satrapów dziesiejszej Rosji.

T am  w  niedługim  czasie ożenił się z 
m łodą (19 la t ) Rosjanką (sam  m a lat 
51 ) i teraz ż y je  wcale nie ja k  proletar- 
jusz, a le typow y  kapitalista zachodnio 
- europejski. Stalin  —  jako  podarunek 
ślubny -—  ofiarow ał mu wspaniale Urzą­
dzoną w illę  pod Moskwą, należącą nie­
gdyś do rodziny carskiej. P rzyda ły  &■§ 
„burżT^azyjne" zbytk i. Dziś spełniają 
to  samo zadanie, jak  za dawnych la t!

D ym itrow  zadziw ia św iat swą karje- 
rą  komunisty.
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W. GorKij Komunistą 
czyiKapitalistą?

N a  w ielk im  kongresie pisarzy sow ie­
ckich w  M oskwie powiedział Maksym 
G ork ij m iędzy innem i:

„Jesteśm y w rogam i własności p ryw a­
tnej, wstrętnego, potwornego bóstwa 
św iata  burżuazyjnego, dalej w rogam i 
zoologicznego indywidualizmu, pod trzy­
m ującego kult bóstwa ow ego".

Ten  sam „w ró g  własności p ryw atn ej" 
-—  jak  o tem  donosiliśm y —  posiada 
na Capri wspaniałą w illę, gdzie ży je  zu­
pełnie tym  samym trybem  życia  ja k  i 
na jzw yk le js i burżuje zachodniej Europy.

W idocznie w  zapale krasom ówczym  
zapomniał G orkij, że n ikt inny, jeno on 
sam, jest wyznawcą „potw ornego bóst­
w a ", że on „w ró g  w łasności p ryw atn e j" 
posiada jednak.... wspaniałą w illę.

Jakże n ielogiczne jest życ ie !
——  :0 :-----

na Sfasku.
H IR S C H  G E R S T N E R  Z K A T O W IC  H E R S Z T E M  P R Z E M Y T N IK Ó W .

K atow ice  (.— ).  N iem ieckie władze 
celne w  Bterlfrnjije doniosły po lic ji pol­
sk iej w  Katow icach o w ykryciu  w ielk iej 
a fe ry  przemycania w alu ty n iem ieckiej 
do Polski. Śledztwo wykazało, że w 
K atow icach  na Śląsku znajduje się cen­
tra la  tego  przemytu, a hersztem  p rze­
m ytn ików  jest H irsch Gerstner z K a to ­
wic.

Qw, Hiirsch (a  raczej H erszt) Gers­
tner m ieszkał sw ojego czasu ( przed pa- 
miętriem wydarzen iem ) w  Berlinie, skąd 
musiał „w yem igrow ać" naturalnie do 
Polski. A le  nie przyjechał z czystem  
sumiileniem. W  stolicy7 N iem iec zam iesza­
ny był w  znaną a fe rę  dew izową koncer­

nu Einhorna, którą rozpatryw ał sąd
berliński'.

W  Polsce Gerstner rozpoczął nc.we 
„interesy",, a chcąc w yw dzięczyć się 
N iem com  za okazałą mu „gośc in ę" za­
pragnął zemsty. I  rozpoczął na w ielką 
skalę przemycać walutę „z  h it le r ji"  do 
Polski.

N ie  m iał on jednak w ielk iego szczę­
ścia do N iem ców. W  ubiegłymi tygodniu 
polic ja  berlińska przytrzym ała na dw or­
cu kole jow ym  dwu podejrzanych oso­
bników, którzy7 z  mocno wypchanenii 
teczkam i zdążali do pociągu pospieszne­
go „nach " Katow ice. Okazało się, że 
przytrzym ani należą do „koncernu"

Gerstnera i  w iozą do Polsk i walutę nie­
miecką. Oczywiście cala gotówka zosta­
ła przez niem ieckie władze celne skon­
fiskowana, zaś spólnicy Herszta Gerst­
nera powędrowali za...- kraty. Pozatem  
a resztce.-.,ano również '  pewnego kupca 
berlińskiego, k tóry  w  żyw ym  pozosta­
wał kontakcie z Gerstnerem. N ies te ty  
dotąd nie udało się zaaresztować hersz­
ta bandy przem ytników, k tóry  (nara­
z ie ) przebywa na wolności.

Katow ice ży ją  ped znakiem sensacji. 
Znów? nowa a fera  dziełem tych  samych 
ludzi. ; -j

-»■■er

Dotychczas stosowało się w  N iem ­
czech zasadę, że a ry jczyków  wzywano 
do popierania przedsiębiorstw  i insty tu- 
cy j czysto niem ieckich; prawnie nie (ry­
ło zabronione utrzym ywanie stosunków 
handlowych z  żydami'. U rzędnicy pań­
stwow i i sam orządowi otrzym yw ali na­
kazy popierania N iem ców , n i e  o- 
t r z y m y w a l i  z  a  k  a  z  ó w 
p o p i e r a n i a  ż y d ó w .  P ra ­
w o to istn ia ło jako  nakaz moralny.

Ten  stan rzeczy nie dał się jednak 
utrzym ać długo. Prasa niem iecka stwier­
dza, że nakaz m oralny musi mieć swe 
uzasadnienie prawne. Ponieważ dotych­
czas n ieoficjalne żądanie niepopierania 
żydów  nie było przez n iektórych N iem ­
ców stosowane, w y d a n o  o b e ­
c n i e  z a r z ą d z e n i a ,  która 
wobec winnych stosują surowe sankcje. 
I  tak np. nie w yda je się lekarstw  w in­
stytucjach ubezpieczeniowych, na pod­
stawi© recept podpisanych i wydanych 
przez lekarzy - żydów  ; to nawet takich, 
k tórzy  m ają prawo praktyki. J e s t  
t o  o c z y w i ś c i e  o s t a ­
t n i m  c i o s e m  s k i e r o ­
w a n y m  w  s t r o n ę  ż y ­

d ó w 7, —  którzy7 nawet m ając zezwole­
nie w ładz na odbyw anie praktyk i —  

n  iii e m o g ą  z n i e g o  k o ­
r z y s t a ć .

Nastąp iło  -więc przeszeregowanie po­
jęć : To, co się przedtem  stosowało do 
N iem ców  jako  m oralny obowiązek, 
s t a j e  s i ę  p r a w7 e m, zaś 
prawo wydane żydom, jes t suchą literą

prawną, k t ó r ą  n a k a z  p o ­
p i e r a n i a  t y l k o  a r y j ­
c z y k ó w 7 —  degraduje do ro li wspa­
niałego gestu, k tóry  poza teorją  nie da­
je  w7 praktyce zabezpieczenia i prawa 
korzystania z  otrzym anego „p rzyw ile ju ."

O f i c j a l n i e  n i e  w o l ­
n o  t e r a z. P o P i e r a ć  ż y ­
d ó w  w  N i e m c z e c h !

Żydzi drżą o swAj los w Zagłębiu Saary
Za cztery m iesiące ma zapaść decy­

zja  kto zostanie panem Saary: Francja, 
czy N iem cy. Zagadnienie t® interesuje 
n ietylko wspomniane państwa, ale i.... 
żydów, k tórzy  Saarę zamieszkują. Is t ­
nieją i d)a nich (ja k  dla w szystk ich ) 
dwie możl'iWcśći: albo Saara pozostanie 
przy Niemcach, oo równa się ich 
ś m i e r c i ,  alb® stanie się prowin­
cją francuską, co narazie stałoby się 
dla. nich zbawieniem. W śród  tych trosk 
pędzą żyd zi w  Saarze dziwnie podnie-

1 JJOt 80“
p rz e c iw  p r a s ie  ż y d o w s k ie j .

K ilk a  ani temu jeden z przywódców  
narodowych - socja listów  w  N iem czech 
Grohe w ygłosił przemówienie, w  któ­
rem  podkreślił jak  mało wartościowym  
jest naród żydowski. W  odpowiedzi na 
to istniejąoa jeszcze prasa żydowska w  
N iem czech starała się zbić tw ierdzenie 
nacjonalistycznego m ówcy i sk rytykow a­
ła jego  w yw ody używ ając typowo żydo­
wskich określeń i argum entów. Specjal­
ną agresywnością odznaczyło się pismo 
żydowskie „Jiidische Rundschau".

N a  ten fak t zareagowała silnie p ra­
sa narodowo - socj., k t ó r a  d o- 
m a  g  a  s i ę  z l i k w i d o w a ­
n i a  w7 s z y  s t  k i c  h ż y d o ­
w s k i c h  p i s m  w7 R z e ­
s z y .

„D E U S C H E  W O C H E N S C H A U ", je ­
dno z najpoważniejszych pism h itlerow ­

skich, krytyku jąc najbardziej agresywne 
pism o żydowskie p isze :

„Ż ydzi w yda ją  w Niem czech pismo 
drukowane po niemiecku, a w ięc dostę­
pne również dla nie żydów, w  którem  
zaprzeczają słuszności poglądów  w yb i­
tnego przywódcy nar. - socjal. i  PO D ­
B U R Z A J Ą  P R Z E C IW K O  N IE M U  M ŁO ­
D Z IE Ż  N A R O D O W O  - S O C JA L ISTYC Z­
N Ą . Z d a j e  s i ę ,  ż e  ż y ­
d o m  z b y t  d o b r z e  p o ­
w o d z i  s i ę  u n a  s“ .

To  stanowcze wystąpienie przeciw  pra 
sie żydowskie —  zdaniem „F rank fu rter 
Zeitung" —  stanow i dla żydów  nową 
datę. P ism o to  przypuszcza, że v-i 0 1- 
n 0 ś ć  p r a s y  n i e  b ę d z i e  
s t o s o w a n a  w o b e c  ż y-
d ó w...

ocny żyw ot. Z  każdym  dniem sto ją  b li­
żej rozwiązania, ale też z każdym  dniem 
są w ięcej zaniepokojeni.

5 tys ięcy  żydów  w  Zagłębiu Saary lie 
może prowadzić interesów, nie udziela 
kredytu, bo niewiadomo co będzie, a 
pieniędzy.... szkoda. Żydzi dla pewności 
na gw ałt S P R Z E D A J Ą  S W E  N IE R U ­
CHOM OŚCI i  chowają kapitał w  poń­
czochę, patrzą gdzieby uciekać!

Widocfc.Twe zasłu|żyli na karę, skeyo 
tak w ielk i strach ich oglnrnia!

termliny, pozostałych zaś 27 żydów7 o- 
czekuje rozpraw  sądowych. P rzyna leż­
ność państwową tych ostatnich narazie 
nie została stwierdzona.

Przynależność stw ierdzi się dopieroi 
potem  na „.korzyść".... Po!ski, jak  to 
dotąd bywało.

 :oO o:— —

Z y d  „ w y d a w c a ” 
m a p  R o m e r a .

W  W arszaw ie stanął przed sądem o- 
kręgow ym  jako  oskarżony żydowski księ 
garz W einer, k tó ry  w ydał bezprawnie 
mapę Polsk i opracowaną przez prof. 
Rom era. O skarżali: prof. Rom er i księ- 
żniłca „A t la s " , która posiada wyłączne 
prawo do dzieł prof. Rom era. N a  roz­
praw ie W einer bronił się tem, że prze­
cież ziem ia polska jest jednakowa. ( ! )  
w ięc i na jego  mapie jes t taka sama 
ja k  i na mapie prof. Rom era. Do w iny 
się nie przyznał. Rozpraw a została 
przerwana, gdyż  postanowiono powołać

biegłych, k tórzy  sprawę rozstrzygną. 
K s ięgarz żydowski w ydaw ał jednak m a­
py  Rom era, gdyż tniite po tra fił wym ienić 
autora map swoich. A  „N asz  P rzeg ląd " 
ma jeszcze odwagę nazwać go  „znanym  
i cenionym w ydaw cą".

 :oOg :—•—

Nielegalni imigranci żyd. 
w więzieniach Palestyny.
W  chwili obecnej przebywa w  p a le ­

styńskich więzieniach 167 żydów  ii 193 
nie-żydów, skazanych za (nielegalne M i ­
grow an ie do Palestyny, w zględn ie podej 
rżanych o n ielegalną im igrację. 140 ż >7 
dów  odbywa bary  w ięzien ia na. różne

Kobieta na swe usta mniej
zużywa kredki 

Jeśli jada pierniki zwłaszcza
„Antonetki“ 

Lepiej bowiem na cerę działają
pierniki 

Niżeli zagraniczne wszystkie
kosmetyki 

Kraków, Sławkowska „Rothe". 
 :oOo:-----

W  KRAJU
SPO W O D U  W Y P O W IE D Z E N IA  tra­

ktatu o ochronie m niejszości nar. w  ca­
łe j Polsce odbyły się uroczyste m anife­
stacje, m iędzy innemi i w  K rakow ie.

K O L E J A R Z E  K R A K O W S C Y  zebrali 
ju ż 15 tys ięcy  zł. na cele przyszłego 
Challenge‘u.

SAM O BÓ JSTW O  spowodu braku 
środków do życia  popełnił aktor kra­
kowski W ojc iech  Wróblewski).

N A  9 M IE S IĘ C Y  W IĘ Z IE N IA  zo­
stała skazana w  K rakow ie n iejaka M ar­
ja  Czubówna za utopienie swego dzie­
cka. N a  tak  niski w ym iar wpłynęło to, 
że oskarżona jes t ograniczoną um ysło­
wo.

OD N O W E G O  RO KU  przesta je w y ­
chodzić socja listyczny dziennik w  K ra ­
kow ie „N ap rzód " spowodu trudności f i ­
nansowych. W  K rakow ie  pozostanie ty l 
ko korespondent warszawskiego „R ob o ­
tn ika". „C zas " —  organ  konserw aty­
stów  pi’zenosi się do Wlarsza.wy.



Ż y d z i  s ą  n a s z e m  n i e s z c z ę ś c i e m !

D N IA  23 W R Z E Ś N IA  w ystartow ały  
balony 9 państw do zawodów o puchar 
Gordon Benneta z W arszawy. Ostatnio 
zw yciężyła  Polska.

Z A S T Ę P C A  D Y R . departamentu po- 
datk. Min. Skairbu p. M ichalski został 
zawieszony w  czynnościach i aresztowany

S TA R O S TW O  G R O D ZK IE  w arszaw ­
skie ukarało Szmula Kón igsteina i Joj- 
nę Ostro dwumiesięcznym aresztem  aaż 
dego, za wszczynanie bó jek  na ulicach 
W arszaw y.

PO D  K O Ł A M I T R A M W A J U  W W a r­
szawie znalazło śmierć dziecko 7-letnie 
Szajna E<atajzen.

R Ó W N IE Ż  W  W A R S Z A W IE  został 
nieszczęśliw ie zrainiony przfez tram w aj 
11-letni Rajzm an.

F A Ł S Z E R Z Y  P IE N IĘ D Z Y  areszto­
wano w, W arszaw ie. W śród tych prym  
w odził „P a w e ł"  G rcm berg i P . Rupp.

SAM OCHÓD N A J E C H A Ł  w  W arsza­
w ie  urzędnika pryw atnego J. Gubryno- 
wiięza, k tó ry  p,o/niósł śmiierć nja m ie j­
scu.

P R Z E D  S Ą D E M  W A R S Z A W S K IM
zostało uwolnionych 19 antysem itów  o- 
skarżonych o nielegalne zebranie.

R. K O N S U L  P O L S K I w  An tw erp ji 
i Luksenburgu Dobrowolski zesta l s k '-  
zany na 4 lata  w ięzienia za nadużyć 
pienieżne.

N IE J A K I  ST. S A T E R  W  SO SNO W ­
C U  zm arł ma,skutek rany zadanej b rzy­
twą. N iew iadom o, czy zm arły popełnił 
sam obójstwo1, czy jes t o fia rą  m order­
s tw a-

P R Z Y  B U D O W IE  SZO SY pod Łodzią  
poniósł śmierć, przysypany zwałem  zie­
m i robotnik Stanisław Pietrasik.

W  ZAM O ŚC IU  rozegrał się kr/wąwy 
dramat, k tórego o fia rą  padły trzy  oso­
b y : PP-r. Stamkowski’, żona por. Chu- 
deckiego, k tórą  zabił p. Stankowskii i 
mąż zabitej, k tóry  usiłował popełnić sa­
m obójstwo.

S Ą D  O KR . W  Ł U C K U  skazał komu- 
nistkę Rachelę Bcruszek (żydów ka ) 
na 15 la t w ięzien ia za uprawianie oro- 
pagandy komunistycznej.

P O M O C N IK  M A L A R S K I Jan F re li-  
chowski w  czasie pracy w, Bydgoszczy 
spadł z rusztowania tak  nieszczęśliwie, 
że doznał pęknięcia czaszki.

W E  W S I B O J A R K I został zab ity 
handlarz Chaim Tedl, k tórego w  zam ia­
rze ograbienia pieniędzy napadł z rew  4 
werem  niejaki Zendecki.

P O L S K I O K R Ę T  S Z K O L N Y  „D ar 
Pom orza " ruszył w  podróż naokoło 
świata.

WaSWIECIE
P R A S A  N IE M IE C K A  K R Y T Y K U J E

b. ostro przy jęc ie  R os ji do L ig i N a ro ­

dów.
P R E Z . CZECHOSŁOWACJI zachoro­

w ał poważnie na oczy-
R O S JA  S O W IE C K A  została p rzy ję ­

ta  do L ig i  Narodów'. P rzeciw  przyjęciu  
głosowała Szwajcarja, P ortu ga lja  i H j- 
Isndja a 7 państw wstrzym ało się od 
głosowania.

Ź R Ó D ŁA  S O W IE C K IE  D O N O SZĄ  o 
sensacyjnem  porwaniu w  sto licy Man- 
dżuko Sin - Klamgu, szefa po lic ji man­
dżurskiej generała Szan-Si-Szou oraz je 
go dwuch synów. Porw any jest bratem 
m inistra spraw wewnętrznych Mandżu- 
ko gen. Tsian - Szi - Ji.

W E D Ł U G  P R A S Y  F R A N U S K IE J  
niezawisłości A u s tr ji m a bronić L iga
Narodów .

S Z W A J C A R J A  N IE  W Y S T Ą P I  z 
L ig i  Narodów , gotow a jes t jednak za­
płacić koszty... przeprowadzki do W ie ­
dnia.

L IC Z B A  S T R A J K U J Ą C Y C H  w  A m e­
ryce wzrosła do 500 tysięcy. W  wielu 
m iastach doszo do krwawych starć.

O B O ZY  K O N C E N T R A C Y J N E  dla
stra jku jących  robotników powstały w  
Am eryce w  stanie Georgia. Dotychczas 
umieszczono W nich kilkaset opornych 
robotników.

W  R IC H M O N D  (A m eryk a ) uciekł lew  
z  klatki, i pędząc ulicami m iasta pora­
n ił kilkanaście osób.

W  G U A T E M A L I S TR A C O N O  16 re­
wolucjonistów , k tórzy  planowali zamach 
na rząd.

W  M IEJSCO W O ŚCI H E IH O  straco­
no 14 Chińczyków za zdradę stanu i 
udział w  walkach przeciw  wojskom  
mandżurskim i japońskim . 4-ch z po­
śród straconych brało udział w  napa­
dzie na kolej wschodnio - chińską i od­
gryw a ło  wybitną rolę w  powstańczym

ruchu w  Mandżurjii.
W  P O B L IŻ U  W E I H A I  W E l  rozbił 

się transportowiec chiński, na pokładzie 
którego znajdowrałc się 200 ludzi załogi, 
utonęło 40 m arynarzy a o losach 60-ciu 
niema dotąd żadnych wiadomości.

B A N D Y C I C H IŃ S C Y  D O K O N A L I

napadu na osiedle koreańskie Szan 
Czemg Cze. Około 100 bandytów' zrabo­
wało wszystk ie domy w  liczbie około 
500 dl puściło je  z dymem. Oddziały 
w ojsk  japońskomandżurskich puściły 
się wr pościg za bandytam i i po 3-gcdzin 
mej zaciętej walce zadały im  klęskę.

Z A  T E N  D Z IA Ł  R E D A K C J A  N IE  
O D P O W IA D A .

Żydow ski a d w o k a t z Przemyśla
skazany za krzywoprzysięstwo.

Przem yśl, we wrześniu (S ze r .). Jak 
doniosły dzienniki trybunał Sądu A p e ­
lacyjnego w e  Lwow ie, skazał dra Barui- 
cha Freiiena, adwokata w Przem yślu, na 
pół roku więzienia za.... złożenie pod 
przysięgą fa łszyw ych  zeznań na szkodę 
w ó jta  gm iny Smolnik, pcw. Oskiego, 
M ikołaja Mińka.

W  związku z tą sprawą m iejscową 
„Z iem ia  Przem yska" (z  dnia 15. .wrześ­
nia b. r .) podaje następujące in form a­
c je : „Jego  (t j .  F re iera ) żydowskie ma­
chinacje są nam debrze znane jeszcze 
z czasów jego  pobytu w  Brzeżanach. 
Razem  z  iinnymi stanow ił on grupę u- 
praw iającą niecny proceder w yraża jący  
się w  pozywaniu przed sąd, Bogu ducha 
w innych obyw ate li; w  domaganiu się 
cd nich zwrotu  n igdy nie pożyczanych 
sum i  t. d.“

Doskonały adwo —  kat, ani słowa!... 
A  iileż to podobnych jerrtu typków, z

pośród 70-oiui tut. adwokatów  żydow ­
skich, grasu je po tym  nieszczęsnym 
Przem yślu !

Podkreślić należy fak t, iż dr. Freier 
cieszy slię ogromną sym patją chasydów 
grupujących się ckoło w ielk iej bóżnicy 
przly ul. W ałow ej, gdzie pełni w dzię­
czną funkcję... szkolnika, i nawet z ra ­
m ienia ich kandyduje do zarządu żyd. 
gm i^y  wyznaniowej (kahału ).

„W ypada  to dobrze u żydów  -—• koń­
czy art. „Z iem ia Przem yska" —  być za­
wodowym  krzyW oprzysiężcą i  jednocze­
śnie wkładać „cyces" na czoło i kiwać 
siię ascetyczne przy m odlitw ie na sza­
bas".

A le ż  to  nic dziwnego!... P o jęc ia  te 
nietylko, że mogą chodzić w  parze, ale 
nawet jedno jes t w ypływ em  drugiego: 
im bardziej żyd jes t nabożny, tem  czę­
ściej składa fa łszyw e przysięgi (oczyw . 

na niekorzyść g o jó w ), gdyż w, ten

spesób... spełnia dobry uczynek.
Oto parę przepisów talmudu, k tó ­

rych  skrupulatne przestrzeganie, żyd  u- 
waża sobie za „n a jśw ię tszy " obow iązek: 
„Ż yd  nie może świadczyć w  sądzie go- 
jowskim  na niekorzyść żyda, ale może 
świadczyć na niekorzyść g o ja "  (Chos- 
ren Ham iszpat § 28, art. 3 i 4 ).

Można pow iedzieć: wszelki ślub, k tó ­
ry  uczynię niechaj będzie unieważniony, 
lecz powinien on o tem  pamiętać nod- 
czas ślubu (M iszna, N ed a r im I I I .  1 ) 

„R abb i A k ib a  (w ysoce u żydów  po­
w ażany —  przyp. zec.) przysiągł w ar­
gam i i zaraz przysięgę w  sercu uniewa­
żn ił" (K o lia  18 b )

Czyż za tem  znajdzie się w  Polsce 
człow iek (a ry jc z y k ) o zdrowych zm y­
słach, k tóryby —  wobec nagrom adzo­
nych pow yżej obciążających fak tów  —  
n ie podjął naszego okrzyku: precz z tal- 
m udyzm em !

Z  R a jczy .

Znów żyd znieważa państwo polskie.
W ypadek surowego ukarania żydów ­

ki obywatelk i belgijsk iej, która w Lim a 
nowęj publicznie znieważyła państwo 
polskie, a następnie została skazana na 
2 m iesiące więzienia, nie odstraszył je j 
współwyznawców  od znieważenia pań 
stwa polskiego. Oto podobny, bezczelny 
wypadek zniewagi państw,a i narodu 
polskiego zaszedł w tych dniach w R a j­
czy. M ieszkał tam na letnisku żyd 'n i­
jak i lazak  Blumenfeld w raz z rodziną, 
B ył jednak bardzo niezadowolony, że 
m łodzież rajczańska bawiła się wesołe, 
a on nie m ógł spokojnie kontynuować 
drzemki poobiedniej. Gdy pewnego dnia 
przechodziło tuż obok jego  domu kilku 
m łodzieńców rczn jaw iąjąc głośno, zde­
nerwowało to panią B lnm enfeld do te­
go stopnia, że Wybiegła z domu i obrażli 
werni zdaniam i obsypała Bogu ducha 
winnych młodzieńców. Ponieważ pan 
B lum enfeld był zdania, że żona je s t za 
mało wymowna, wyskoczył z domu by 
je j  pomóc. Wśród wielu niecenzuralnych 
obelg nazwał młodzieńców: ,„w y  polskie 
świnie". K ilk a  osób, które były  św iad­
kami tego zajścia udało się na polic ję 
z prośbą o interwencję, ale ponieważ ko­
mendant był na urlopie, sprawą tą 
ję ła  się straż graniczna, która bezczel­
nego żyda, znieważającego państwo 
polskie, aresztowała . N iew iadom o jak

się to  stało, ale niedługo żyd  z więzienia 
powrócił i zm ieniwszy m ieszkanie w  R a j 
czy pozostał. Podobno jest on obywate­
lem austrjackim, a więc zniewaga jego 
rzucona na państwo i naród polski jest 
tem większa. Ponieważ aroganckiego ży 
da nie spotkała właściwa kara, przeto 
nieznane ręce chciały ją choć w małym 
stopniu wymierzyć. Pew nej nocy w yb ito  
w  mieszkaniu jego  szyby. Po tym wypa­
dku Izaak Blumenfeld z Rajczy wyje­
chał.

Apelujemy do oficjalnych czynników 
by t ą  s p r a w ą  s i ę  z a i ę- 
ł y  i b e z c z e l n e g o  ż y d a  
o d p o w i e d n i o  u k a r a ł y .
N i e  m o ż e m y  p o z w o l i ć  
n a  t o ,  b y  o b c y  o b y w a t e l  
(a  micże B lum enfeld jest zb iegiem  z A - 
ustrji., czy N iem iec? ) z n i e w a ż a l i  
p ,a ń s t  w  o p o l s k i e  i n i e  
s p o t k a ł a  i c h  z a  t o  ż a ­
d n a  k a r a .  Interes i dobro pań­
stwa wymaga, by podobne wypadki by­
ły surowo karane!

Czy jest możliwe, by wypadek obra­
zy państwa np. niemieckiego, czy au- 
strjackiego i to w dodatku przez obco­
krajowca —  u c h o d z i ł  b e z k a r ­
n i e ?

Michał L.

Z  Z a k o p a n e g o .

Gdzie Sztumachin ?
Coraz to  w ięcej szczegółów  wyłan ia 

się z bujnego życia żydowskiego pałka­
rza hSermana SztumacbJna, w łaściciela 
„F o to lin y "  głośnego sprawcy napadu 
na kupqa p. D. W ierny jak  prowadził 
bolszewicką robotę w  W iln ie , jak  tero- 
A-yaąfwuł fo to g ra fów  jjo jów  grożąc re­
wolwerem , jak  łam ał przepisy adm ini­
stracyjne, jak  się w yraża ł o władzach 
polskich, jak  popadł w  kon flik t z pra­
wem  z powodu kradzionych aparatów. 
T yp ow y  pałkarz, pasożyt i szkodnik spo 
łecznv.

Czy tego m ejżeszowego sem ity nie 
zna li mtiejscęwi żydzi?  W yboijnie —  
sto razy  lep iej niż my. A  mimi to u ję ­
ła siię aa nim cała Izra  - elita zakopiań­
ska ; kupcy, mecenasy, doktoiry i te 
„państw ow e" i te z pod znaku Hercla. 
Bron ili go, choć dobrze w iedzieli, że 
sam bez powodu niesprowokowany 
wszczął awanturę uliczną ' chociaż w ie ­
dzieli', że wartość moralna napastnika 
równa dwom zerom.

I  jakże tu w ierzyć „P o ljak om " 7, or- 
lemfii nosami, k iedy im zawsze jest b liż ­

szy bolszewik warchoł i pałkarz, jeże li 
jeno niechrzczony ? Także „P o lja k i"? !

O tóż ten pupil zakopiańskiego żydo­
stwa zniknął. Zniknął jak  kam fora. 
Skwapliw ie szuka go  policja, szuka go 
rów nież zrozpaczona żona. A lbo  po je­
chał do N ow ego  Targu, albo do W ilna. 
A  może jednak siedzi, w  Zakopanem ? 
H a lo ! Gdzie Sztumachin? Gdzie się u- 
k ry ł?  Czyby nie zapytać pp. Ferbera, 

Szermana, Wandereaa, Muckeobruma, 
Zw icklera ?

Zakopiańczyk.
J

Z  N o w e g o  T a r g u
„Do afery szmuglowej 

w Nowym Targu"
M oja notatka w  numerze 37 „H asła  

Podw aw elsk iego" o szmuglu Limdenber- 
gera  w yw ołała w  mieście ruch, a nawet 
u niektórych wzburzenie. T 01 dobrze. 
Chodzi o to, aby ludzie nauczyli się 
w idzieć zw iązek m iędzy drobnemi i na- 
pczór obojętnem i czynami, a sprawami 
ogólnemi. N a  a ferze Liimdenbergera sta­
rałem  się ten zw iązek wykazać.

N ie  było m oim  zam iarem  dokuczyć 
Polakom  popierających niesumienną f i r ­
mę żydowską, bo wiem, że nie czyniliby 
tego, gdyby zdawali sobie sprawę ze 
społecznych konsenkwencyj om ijania 
sklepów polskich. N ie  0 złośliw y p rzy­
tyk  chodzii.. N ie  on jest celem.

Cel prosty. Tw ierdzę tak : codzienne 
doświadczenie nas uczy, że żydzi w  han­
dlu są niesumienniit, w  walce konkuren­
cy jn e j bezwzględni., na interes narodu i 
państwa nieczuli —  zatem obowiązkiem  
naszym  obywatelskim  jest popierać swo­
ich i ty lko swoich, to chclpłem pow ie­
dzieć. I  to  jeszcze raz powtarzam  pa­
nom : A , W , K s K , urzędnikom, nauczy­
cielom i innym.

Jeżeli w  notatce powiedziałem, że p. 
A  robi in teresy z Limdenbergerem, to 
m iałem na m yśli stosunek k lienta do 
handlarza a w ięc taksam o jak  pani W , 
K s K. i wszystkich k tó rzy  z  żydam i 
pozostają w  kontakcie. Że zaś byli, na 
to  mam dowody.

Jeżeli samo w yrażen ie „rob i intere- 
sa“  jest m niej szczęśliwe, chętnie je  
zmieniam na odpow iedniejsze: pan puł­
kownik A  i jego  małżonka kupują u ży ­
dów. A  to  źle, a to  całkiem  źle .

Ja.



Z  K r o s n a
Utrata chrześcijańskiej 

placówki.
Przed  dwudziestu kiiku la ty  przybył 

do Krosna katolik  mieszczanin z  B o­
chni ś. p . W incen ty  Musiał d otw orzy ł 
resturację. W spom niany dorobił się m a­
ją tku  i wybudował kam ienicę w  rynku
0 dwu frontach  na hotel. M iał zam iar 
oddać w iększą część rpajątku na dal­
sze kszałcenie się chłopców katolików  w  
szkołach zawodowych, jednakowoż przed 
śm iercią uczynił spadkobierczyiniłą sicy- 
strę, k tóra wspólnie z  bratem  pracowa­
ły . Po  śmliterci; bi ata ta  sprzedała ka­
m ienicę z urządzeniem  za 50.000 zł. z 
różnemi ulgam i w  spłacie. Od katolików  
żądała 100.00 zł. a później 80.000 zł. i 
to  gptówką. Kupił jednak żyd, adwokat 
tu te jszy  Rubinstein, k tóry  poprzednio 
nabył również kamienicę od n ie jak ie j 
Grzeszewskiej, tudzież odkupił parcelę 
budowlaną w  rynku obok szkoły żeń­
skiej. W  te j części rynku pozostało za­
ledwie dwiie kamienice, należące do ka­
to lików . Doradcy sprzedającej p. Musiał 
oddali na jgorszą przysługę. In teresy  w  
ręku katolików  podupadają albo ledwie 
w egetu ją  a żydowskie rcsną. K ato licy  
pop iera ją  żydów  jaw n ie a najw ięcej Ci­
chaczem bo u żydów  ma być tan iej i ła ­
tw ie jszy  kredyt. K a to licy  są krótko­
wzroczni, bo popierają żydów, dopoma­
ga ją  im  do wzbogacenia się a tem sa­
mem do za jęcia  placów.ek przez ich sy­
nów  i córki w  różnych instytucjach i 
przedsiębiorstwach. Nasza  m łodzież po u 
kończeniu studjów  jes t bez pracy. W  
końcu przyznać trzeba, że ś. p. Musiał 
z siostrą prow adzili interes solidnie ja ­
ko kupcy i kato licy, Szkoda te j p laców­
ki w  takiem  środowisku przemysłowem, 
odwiiedzanem często przez w łaścicieli ko­
palń ropy ; przedstaw icieli różnych 
firm , nawet zagranicznych .

Mieszczanin. 
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Z  O ś w ię c im ia

Żydzi rozbijali skrzynki poczt.
1 kradli znaczki w Oświęcimiu

Z  Oświęcim ia donoszą nam : Już od 
dłuższego czasu można było zauważyć 
w  m ieście naszem stałe i celowe rozbi­
jan ie  skrzynek pocztowych, z k tórych  
niewyśłedzeni sprawcy kradli wrzucone 
lis ty  i kartki. Dopiero bystrość urzędni­
ka pocztoiwiego przyczyn iła się do w y ja ­
śnienia sprawy- Oto kilka dni temu 
przyszedł do wspomnianego urzędnika 
żyd  Turner, k tóry  zaproponował mu w y ­
m ianę znaczków na pieniądze. Ponieważ

niektóre znaczki by ły  nieodlepione jesz­
cze z listów, zaintrygowany urzędnik 
zapytał owego 12-letniego żyda (siei) 
skąd pochodzą te listy. W ówczas ten mło 
dodan y  przestępca ośw iadczył iż je... 
znalazł. Urzędnik, któremu sprawa ta 
nie wydała się jasną, a znając hlilstorję 
rczbianych skrzynek pocztowych, zaw ia­
dom ił o tem  zajścffi policję.

Śledztwo dało wprost rewelacyjne w y ­
niki. Okazało się, że Turner, r .ta z  z swo­
im  kolegą 12 letnim  W olfem , rozb ija li 
skrzynki pocztowe i w yb iera li z liieh li­
sty  i kartki, aby odezyv-)ane z  nich zna­
czki spieniężyć.

M łodocianych przestępców7 żydowskich 
po spisaniu protokołów  zwolniono z 
w ięzienia, W cbec niiepełnoletincłśei roz- 
b ijaezy skrzynek pocztowych, odpow ia­
dać będą za nich rodzice.

N a  podkreślenie zasługuje fa k t do­
konywania zbrodniczych czynów, przez 
m łodych żydków, k tórzy  już doszli 
do tak „rew elacyjnych  i zdum iewają­
cych " wyczynów.

Noe każdy naród m ógłby się tem  po­
szczycić !
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Z B o r y s ła w ia .

Prawda borysławska,
Społeczeństwo Borysław ia nie zm ie­

niło jeszcze swych filosem ickich ten­
dencyj.

P rzy  jednej z ulic naszego m iasta ma 
sklep żyd  Herm an Liber, któ^y dwu­
znacznie wyrażja się o kdbietach P o ­
lkach. W szyscy o tem  wiedzą i jakby  w 
podzięce śpieszą do jego  sklepu po za- 
kupno towarów . A  zbytniem  przestrze­
ganiem  przepisów sanitarnych ta nora 
żydowska nie grzeszy. Brat tego kupca, 
został swojego czasu skazany na 18 mie­
sięcy więzienia za udział w kradzieży. 
T y lk o  dzięki złożeniu kaucji (k tó rą  nb. 
uzbierał z p ieniędzy aryjczykó!w  u n ie­
go kupujących) zestał wypuszczony na 
wolność. A  pewne panie - chrześcijanki, 
k iedy u jrza ły  go po powrocie z „urlopu " 
w ita ły  goi s łow am i: „B ogn  dzięki, że 
pan w róc ił". Niie potrzebujem y chyba 
komentować tego  faktu.

W  każde św ięto i niedzielę żydzi rozwo 
ż r  swemi brudnemi wozam i przeróżne 
towary. N ie  obowiązuje ich ustawa o spo 
czynku niedzielnym. Sądzimy, że odpo­
w iednie czynniki za jm ą się tą  sprawą i 
bezczelnych żydów  nauczą porządku.

Katolik Nafciarz.
PO M IM O  N A S Z E G O  W E Z W A N IA  

istn ieje jeszcze w iele Po laków  k tórzy 
wydatn ie popierają żydów  przez zaku­
pywanie u nich towarów.

Nuczyoiełka B. z Tristanowie popie­
ra ty lko  p. L ibra.

D laczego służąca p. inż. W . po artyku­
ły  spożywcze idzie do sklepów żydow ­
skich ?

Pani -inż. D. do swego pensjonatu w  
Truskawcu sprowadzała wszystkie po­
trzebne artyku ły c-d żydów. Zapytu je­
m y p. D. ilu żydów  m iała w  całym  se­
zonie w  swym  pensjonacie?

Podobnie i w łaściciel baru w  Truska­
wcu p. Zal. popiera zawsze i wszędzie 
żydów. Czy bar odw iedzają żydzi?  A  
jeśli flak, to ilui -ich jest, a ilu P o la ­
ków7 ?

Sądzimy, że panie i panowie, którzy 
z racji- w ie lk ie j małości do żydów, czy 
też powodowani jak iem ś innem uczu- 
c;em. popierają, żydów  —  zm ienią swe 
postępowanie i w  interesie własnym  re­
alizować będą hasło „sw ó j do sw ego".

K. N.
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Z T cze w a .
Żydzi przemycają.

Z Tczew a donosi nam A . S .: P o  osta­
tnich sukcesach „b rygady  ' przem ytn i­
cze j" rozpoczęto energiczne poszukiwa­
nia za przem ytnikam i, gdyż przem ytn i­
ctwo towarów  zagranicznych z terenu 
W . M. Gdańska, N iem iec, oraz kra jów  
zamorskich rozszerza suę gwałtownie. 
Straż graniczna i oddział b rygady kon­
tro li skarbowej w  Tczewie, k tórzy  m ają 
ciężkie zadanie wyłapywania i zwalcza­
nia przemytu, w pocie czoła zapracio wu­
ja. na ten dzienny kawałek chleba.

W  ciągu ostatnich trzech dni „b ry ­
gada, przzem ytn icza" w  Tczew ie p rzy ­
trzym ała następujące osoby: E lzę Soe- 
ster, żyda M ojsze Bidermanna z m. Ł o ­
dzi:!, M ejera  W encera żyda ostatnio za­
m ieszkałego w  Gdańsku.

U  w yże j wym ienionych podczas re ­
w iz ji zwaleziono w iększy przem vt w  po­
s tac i: zapalniczek, tytoniu, papierosów, 
cygar, zapałek zagranicznych, napojów  
alko-h-ołowych, kamieni do zapalniczek 
i t. d rw —"r-v te  zakwestjanowa.no i 
w raz z rrrtoko łem  przekazano do urzę­
du celnego. Pozatem  w  ciągu ostatnich 
drni nieznani osobnicy przewożą przem y­
cone papierosy i ty toń  w  ust^-aeh.

W idzim y w iec k to  okrada i szkodzi 
państwu.' polskiemu. _______________

H U M O R.
U  D E N T Y S T Y .  

—  C zem u  part ta k  k r z y c z y ?  je s z ­

cze pan a  n ie  d o tkn ą łem .
—  A le  pan  s tan ą ł na  m o ich  n a g ­

n io tk a ch !

C o  g r a j ą  w  k in a c h .
Kino Apollo: Loljain H a rvey  WESOŁA 

Z U Z A N N A  
Kino Sztuka: John Boies, M IŁO ŚĆ  I  

Z D R A D A
K ino  W anda: SC A M PO LO  (U rw is  z

W iedn ia ) D o lly  H aas  
K in 0 B agate la : B Y Ł E M  S Z P IE G IE M  i 

rew ja : Jarm ark śmiechu.
K ino Uciecha: C A R IO C A  z Dolores del 

R io
K ino Słonko: C Z A R ' D A L E K IE G O

W SC H O D U  I I  B L 4 Ł Y  U P IÓ R  
K in o  ś w it : D zielny Chłopiec z  Jackie

Cooper
Dom Żołnierza Po lsk iego : K R Ó L O W A  

P O Ł U D N IA
— Ogo—

T E A T R  IM . S Ł O W A C K IE G O  
Sobota: „M ig o "  kcm edja Acharda pre- 

m jera
N iedziela  pop. Zwyciężyłem  K ryzys  

„  Yhecz.: Domek z kai’t
W to re k : Domek z kast 
Środa „M JG O "
C zw artek : Domek z kart 
  i nil i    lirniUM 1TIHITHW

Ostatnie dni pobytu

w KraKowie (Błonia)
3 tydziień budzi zachwyt K rakow a 

I-szy  oddział Cyrku Braci Stanieu skich 
pod dyrekcją Bronisława Staniewskie- 
go. przy w ypełn ionej do ostatn iego m iej 
sca widowni. Rzesze K rakow ian  oklasku­
ją  każdy poszczególny numer fenom e­
nalnego programu, którego szczegóły o- 
m ów iliśm y w poprzednim numerze.

Dew izą obecnego dyrektora Bron i­
sława Staniewskiego jest -wspaniały pro 
gram, niskie ceny wstępu, a przy  sto­
sowaniu kuponów zniżkowych ceny zni­
żone do połowy. Zatem, kto jeszcze nie 
był niech spieszy na jedyne w  swoim 
rodzaju w idow isko najw iększego w  P o l­
sce Cyrku. Nadm ieniam y, że cyrk Sta- 
niewsfcich z  K rakow a w yjeżdża  na Śląsk 
k tórego pierwszym  etapem będą K a to ­
wice.
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D Z IS IE J S Z Y  „ IN T E R E S " .
—  D a ję  panu  s łow o , że  sp rzed a ­

ją c  po  t e j  cen ie  to w a r , t r a c ę  na  ty m  
in te re s ie  100 zł.

—  T o  p o d z ie lm y  się s tra tą . D a  m i 
pan 50 zł. g o tó w k ą , a ja  za  t o  z r e z y ­
gn u je  z  kupna.

Se&lfBitierfpfZfSiępnfc.

K R A K Ó W  U L I C A  S T O L A  R 8 K  A L  6 .  T E L E F O N n b . 1 1 0 - 1 8

C h r z e ś c i j a ń s k i e  f i rmy g o d n e  p o l e c e n i a :
Miodosytnia Kazimierza Robackie- 

go —  założona w  roku 1841. Kraków  
Sławkowska 26.

Bigosz Stanisław —  Kraków, Kar­
melicka 12 —  poleca najnowsze ar­
tykuły modno-męskie.

Obuwie wytwórnia „Franko", —  
K ra k ó w , ul. Florjańska 29, w  sieni.

Cyankiewicz Józef, sklep zegarmi­
strzowsko - jubilerski, Kraków, ul. 
S ła w k o w sk a  1.

Symfonja. Chrześcijański skład 
gramofonów. Natalja Papla, K ra­
ków, ul. Wiślna 10.

Kowalski Roman, Skład płócien, 
bielizny, pańczoch o wszelkich towa­
rów blawatnych, Kraków, ul. Wiślna 
Nr. 8.

Tomaszewski Władysław, —  szkło 
lampy naftowe, elektryczne, słoje 
„Weka" do konserw, Kraków, Ry­
nek 19.

Brachel Walerjan, fabryka wędlin,
K ra k ó w , F lo r ja ń s k a  Nr. 51.

Zieliński, Mechaniczna piekarnia,
K ra k ó w , ul. K a rm e lic k a  L .  21 te l. 
138-67.

M ach n ick i Alfred, K ra k ó w , M ik o ­
ła js k a  L .  5. Kurtowny skład dewo- 
cjonali.

Skład przyborów fotograficznych 
i pracownia fotograficzna, Kraków7, 
u lica  Szewska Nr. 2.

Pradel Marja, skład drożdży na 
wina owocowe, Kraków, św. Toma­
sza 22.

Knapiński L. przepuklinowe pasy 
i narzędzia lekarskie, Kraków, ul. 
Mikołajska 7.

Najder Franciszek, Zakład Art. 
Stolarski, Kraków, ul. Krowoderska 
33.

Ogród Zakładu Józefitów, Kra
ków , K a rm e lic k a  L .  6, tel. 10112.

P a lc z e w s k i S tan is ław , Skład skór, 
K ra k ó w , ul. D łu ga , d om  im  H e lc ló w . 

D ru k a rn ia  Ł .  G ron u ś i Ska, K r a ­
ków?, S to la rsk a  6 . W y k o n u je  w sze lk ie  
p ra ce  w  za k re s  d ru karstw ra w ch od zą  
ce po  n a jn iżs zy ch  cenach . 

Z iem b ick i Z . Główny skład p a p ie ­
ru , K ra k ó w , P I. M a r ja c k i 2.

P iw o  O k oc im sk ie  barona J. Gótza 
w  O koc im ie .

R o th e  A n to n i, fa b r y k a  św iec  i słyn 
n ych  pierników?, K ra k ó w , ul. S ła w ­
k ow sk a  20 . 

K s ię g a rn ia  K a to l ic k a  M. Łubień­
sk ie j, K ra k ó w , ul. F lo r ja ń s k a  1.

K a p e lu s ze  męskie Antoni Jarosz,
K ra k ó w , S ła w k ow sk a  24 (d o m  

X X  M a r k ó w ).  
C en tra ln y  S bad  T a p e t, K u tr z e b a  

Z o f ja ,  K ra k ó w , W iś ln a  11. 
F u tra , T rą b k a  A n to n i i Syn, K r a ­

k ów , Szew7ska  12,

B ie lizn a , N o w a k  Jan, K ra k ó w , — 
F lo r ja ń s k a  14.

Galanterja Męska, Skórczewski i 
Polakiewicz, Kraków, Florjańska 13- 

Magazyn Bławatny, Wiktor Brc 
mowfcz, Kraków, Szczepańska 1.

Skład Farb, Mokrisz i Migdał, -  
Kraków, pl. Szczepański 8.

Dom Sportu Polskiego, Kraków7, 
Długa 36.

Futra, Władysław Miodoński, Ry­
nek 46.

Rymarz i Siodlarz, Ignacy Rybka.
Florjańska 13.

Zakład Krawiecki, M. Gagatek, 
Kraków, Tomasza 11.

Galanterję Skórzaną, Obrazy, Rąb 
K ra k ó w , ul. Sławkowska.

Skład Papieru i galanterji, M. Sło­
m ian y , Kraków, Sławkowska 24.

Skład Skór, Piotr Czubryt, K ra­
k ów , św . Mraka 22.

Zaopatrzona w maszyny do składania sys­
temu „Linotype", najnowsze pośpieszne ro­
tacyjne maszyny, wykonuje wszelkie roboty 
w zakres drukarstwa wchodzące starannie 

i punktualnie.


